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— Jutrzejszemi Nieszporami rozpoczyna się pier­
wszorzędny Odpust z powodu przypadającej w przysz­
łą niedzielę Uroczystości Opieki Ś-go Józefa, w koście­
le pod temże wezwaniem (wprost ulicy Królewskiej) 
i w kościele Ś-go Józefa Oblubieńca N. M. P. na Kra­
kowski em Przedmieściu. Jednocześnie z Nabożeń­
stwem odpustowem, odprawioną zostanie w kościele 

1 Opieki Ś-go Józefa, w niedzielę o godzinie 9-tej rano, 
doroczna Wotywa czeladzi stolarskich, przed ołtarzem 
uroczystująccgo ich Patrona, tudzież, jako w pierwszą 
niedzielę rozpoczętego miesiąca, odbędzie się zwykłe 
Nabożeństwo ku czci Najsłodszego Serca Pana Jezusa, 
z wystawieniem Najświętszego Sakramentu, kazaniem 
i processją, w połączeniu z do-połiidniowem Nabożeń­
stwem miejscowego bractwa matek chrześcijańskich, 
jako w dzień Ś-tej Moniki matki Ś-go Augustyna, 
Biskupa i słynnego Doktora Kościoła.— W kościele Śgo 
Marcina przy ulicy Piwnej odpust zupełny na cześć 
tejże Świętej. , , , .

— Jutro Kościół Święty obchodzi uroczystą pa­
miątkę Znalezienia w 4 tym wieku Krzyża Zbawiciela, 
przez "Ś tą Helenę matkę cesarza Konstantyna Wiel­
kiego. — W kościele zatem Ś-go Krzyża, jako pod 
temże wezwaniem wzniesionym, przypada Odpust zu­
pełny.— Takież Nabożeństwo odpustowe z tytułu zna­
lezienia Krzyża Ś-go odprawiać się będzie w przyszłą 
niedzielę w kościołach: Ś-go Ducha (wprost ulicy Mo­
stowej) i Ś-go Jacka przy’ulicy Freta. W tęż niedzie- 

< lę przypada Odpust zupełny ku czci Ś-go Florjana 
** Męczennika w kościele parafialnym na Pradze.

1 — Jutro, jaką w pierwszą Sobotę rozpoczętego, mie­
siąca. odbędzie się w kościele Opieki Ś-tego Józefa

1 (wprost ulicy Królewskiej) dopołndniowe nabożeństwo 
miejscowego bractwa matek Chrześcijańskich.

— W niedzielę w kościele Śgo Kazimierza na No* 
wem-Mieście, o godzinie Dtej rano, odprawioną zosta- 

‘ j nie solenna Wotywa przed ołtarzem Śgo Józefa.

— Przez Najwyższy rozkaz w wydziale wojny, wSt.- 
Petersburgu, 10 kwietnia, Jego Cesarska Wysokość 
Wielki Książe Włodzimierz Aleksandrowicz zaliczony 
został do I-go"bataljonu strzelców lejb-gwardji imienia 
Jego Cesarskiej Mości, z pozostawieniem przy poprze­
dnich obowiązkach i godnościach. (D. W.)

— Najjaśniejszy Pan. na przedstawienie Główno- 
’zarządzającego Rządowemi Stadn nami koni i zgodnie 
z opinją Komitetu Ministrów, 6 kwietnia r. b., Najmi- 
łościwiej raczył udzielić order Ś-go Stanisława 3-ciej 
klasy referentowi Kancelarji Towarzystwa Wyścigów 
Konnych w-Królestwie Polskiem, magistrowi nauk 
prawnych, Kamińskiemu._______ (D. W.)

— Naczelny prokurator X Departamentu Senatu Rządzą­
cego, rzeczywisty radca.stanu Puchała, Najmiłościwiej uwol­
niony został, na własno żądzanie, z powodu nadwątlonego 
zdrowia i wysłużenia lat do całkowitej' pensji emerytalnej, 
.zupełnie ze służby, z prawem noszenia w dymisji munduru 
do posady przywiązanego._________ (D. W.)

Z rozporządzenia inspektora szkół miasta Warszawy 
mianowani zostali: nadzorcami warszawskich szkół rządo- 
wyęh elementarnych starozakonnych: męzkiej Nr i i żeńskiej 
Nr 2 Leon Pożner; męzkiej Nr 2 i żeńskiej Nr 1, Aleksan­
der Kraushar; męzkiej Nr 3 doktór filozofji kaznodzieja, 
Izaak Zilkow; męzkiej Nr 4 w Warszawie i takiej samej Nr 
5, oraz żeńskiej Nr 3 na przedmieściu Pradze, Hipolit Or­
gelbrand; z ukończonym kursem nauk w byłych warszaw­
skich kursach pedagogicznych, Jan Robert Steinke-3-m 
nauczycielem ogólnej szkoły elementarnej przy warszawskim 
kościele cwangelicko-i-etomowanym. (D. W.)

WBozkazaa/i Warszawskiego Ober -Policmajstra do Po­
licji Wykonawczej za JVXr 103 i 110 wydanymi, zamieszczono: 
Dla zapewnienia, ażeby młodzi ludzie z niestałej ludności 
tutejszego miasta, którzy nie doszli wieku popisowego, nie 
byli powoływani w Warszawie do dopełnienia formalności 
spisu wojskowego, JW. Namiestnik w królestwie, w skutku 
porozumienia" się z Ministrem Spraw Wewnętrznych, cyrku- 
larzem z d. 3o marca (11 kwietnia) r. b.’za*Nr 6724 f?733, 
zakornmunikowanym mnie przy odezwie Dyrektora Kancel- 
larji Namiestnika z daty 2 (14) kwietnia r. b. za Nr 6735 
zalecić raczył, ażeby w pasportach wydawanych takini lu­
dziom, wyszczególnione były data'i rok ich urodzenia.

<> ezem Oznajmiając podwładnej mnie Policji dhi wiado­
mości i ścisłego zastosowania sie, polecam Kninmisarzom 
cyrkułowym, ażeby w cciii dokładniejszego ujawnienia wie-' 
ku spisowych, w szczególności tych, którzy tutaj przebywa­
ją na mocy pasportów, pragną dopełni,: formalności spisu 
wojskowego w ’Warszawie, przy formowaniu list spisowych 

• niestałej ludności m. Warszawy, na pobór następujący zwra­
cali Szczególną uwagę, czyli tej kategorji młodzi ludzie po­
siadają' pasporta z adnotacjami’ daty i roku ięh urodzenia i 

tych którzy takowych nie mają, Skłonili do wystarania się 
nowych pasportów obejmującychB niezbędne wiadomości co 
do ich wieku lub złożenia metryk* urodzenia.

Mając na uwadze, że straż ogniowa w porze nocnej 
używa latarni ze szkłami koloru czerwonego," jakie znajdują 
się j przy omnibusach drogi konno-żclaznej, — w celu zatem 
rozróżnienia takowych latarń od latarń znajdujących się 
yrrzy dorożkach i w zapobieżeniu mogących wyniknąć skutkiem 
tego nieporozumień i nieszczęśliwych wypadków w powoła­
niu się do- rozkazu mego za Nr 63, polecam Kommissafzom 
cyrkułowym zobowiązać piśmiennie wszystkich bez wyjątku 
utrzymujących dorożki, omnibusy i jednokonne dorożki, aby 
znajdujące się przy takowych z tyłu latarń gwiazdki, z d. 
1 (13) maja mieli urządzone nie czerwonego lecz niebieskie­
go koloru; wykonania niniejszego dopilnować za pośredni­
ctwem miejscowych naczelników ucząstkówych i zewnętrznej 
służby policyjnej, deklaracje zaś wspomnione nie później 
jak 18 (30) kwietnia r. b. do Wydziału I-go podwładnego 
mi Zarządu przedstawić. (G. P.)

z KAiia*ozwęk. 
II.

Wielmożni/ Mości Redaktorze!
Hej I Hej! A toć już widać mnie starego macie za 

ba i bardzo, że nawet poczciwej odpowiedzi od was do­
czekać się nie mogłem.

Godziłoż się przecież parę słów powiedzieć, chociaż­
by tak exempli causa:
- „Mosanie Macieju, podrwiłeś głową i wdałeś się 
w nie swoje rzeczy. Co ci tam mój mości poczynać sze - 
rokie rozprawy o warszawskich kupcach. Ano oni jak 
^ą tak i zostaną, a waść mosterdzieju, będziesz zawsze 
starym bajarzem i kwita. Bo przeciw wodzie nie pły­
nąć, ani wieku na poprzek iść. Starym ludziom wszyst­
ko krzywo jakoś w oczach, boć oni sami krzywi. Dajże 
pokój tym swoim wszystkim frasobliwym wywodom, bo 
cię jeszcze za hebehtf okrzyknąć gotowi.”

Mogliście więc i tak odpowiedzieć staremu, a dla 
mnie byłoby dość. Ale milczycie jak kół, choć to wasza 
rzecz gadać przecie, na to się gębie daje jeść żeby ga­
dała. 1 ogłaszacie dla mnie osobny posterunek w Kur- 
jerze, niby jakiemu tam wyjadaczowi od pióra. A ja 
tymczasem od was ani słychu ani dychu. Bójcie się 
Boga ludzie czyż to po chrześcijańsku tak pomiatać 
szlachcicem jakby to był neąuam jakiś. •

Ale u mnie już tak z młodu, kto na mnie kamie­
niem to ja na niego chlebem. Czekałem cierpliwie 
dwa miesiące, nie ,'chcecie mi odpowiedzieć, więc i z dru- 
giem pisaniem wychodzę na świat.—A jeżeli i to tegoż 
samego losu dozna, to pal wassześć, schowam się gdzie 
w norę i kwita ani zasłyszycie o mnie.

Owóż tedy czytałem w waszym Kurjerzc o tym wiel­
kim feście w teatrze, coście tam dla Królikowskiego 
sporządzili.—I Bogiem a prawdą nie żal tych wszyst­
kich splendorów, boć Królikowski choć to niby kome- 
djant tylko ,,ale zawsze człek całą gębą.“ Widziałem 
ci go w Miodzie kasztelańskim i dalipan, to jakby wy­
kapał mój procesowicz Mateusz z Psiej Wólki, który 
modli się po kościołach niby Jezusek jaki, 'nieszporu 
nie opuści na roraty uczęszcza a człeka by ze skóry 
odarł, i tyle mi figlów palestranckich wymyśla, że 
mojemu mecenasowi, choć to także wyjadacz trybunal­
ski nie lada, aż włosy dębem na głowie stają.

No niechże mu tam dobre będzie i srebro stołowe 
i te obrazki coście mu z wielkim hukiem wsadzili w ła­
pę, chociaż widzi mi się on by wołał trochę gotówki, 
bo to na gotówce świat stoi, a komedjantowi trudno 
uciułać grosza choćby na zakupienie nędznej folwar- 
czyny.—Już to z nich wszystkich taki niezdarny naród, 
że nigdy do niczego nie dojdzie, musi biedę klepać i 
oto.

Więc Królikowski jak Królikowski, niechaj mu tam, 
zasłużył sobie to i ma. Toć że i za mojej pamięci dla 
takiego Szymanowskiego albo Ledóchowskiej, ludzieby 
i ptasiego mleka nie pożałowali.

Ale tandem tedy, u was moi dobrodzieje takie owa­
cyjne obchody w manjerę jakąś weszły. Zkąd dobrym 
ludziom starczy na to pieniędzy, to doprawdy w gło­
wie pomieścić się: nie może. Bo składaj się na tego i 
na owego, ten grał, ten tańczył, a ten śpiewał, a ów 
nic nie robił tylko jadł i pił, ale jadł i pił dokument­
nie, tak, że nigdy nie miał niestrawności, więc dalęjżc 
•owację dla niego, że przez tyle lat poczciwy człeczyna 
-umiał strawny zachować żołądek.

I to wszystko w imieniu narodu, jako niegdyś owym 
rzymskim tryumfatorom, albo królowi Janowi kiedy 

wracał z pod Wiednia, chociaż licho wie po co on tam 
i chodził.

Bójta się Boga ludzie, aczytosię godzi tak żartować: 
z siebie i z drugich. Ja już uczciwszy uszy, od pięć-, 
dziesięciu lat sieję żyto na szęzerkowym gruncie, ja­
koś nieźle mi się rodzi niewrokiem, a jeszcze złama­
nego szeląga nie dostałem od sąsiadów, którzy ani 
pomyśleli o owacji.

Ano, toć przecie i to sztuka, jak kto sieje a zbiera, 
bo i sam ma chleb i innych karmi jeszcze.

Toć dola wszystkich ludzi że „się rodzą, żyją i umie-, 
rają, tak Pan Bóg przykazał w swojej najwyższej mą­
drości. Ale: kto jeno słyszał, żeby jak człowiek docze-. 
ka się tylu a tylu lat w dobrem zdrowiu, robić zaraz: 
z niego laureata i wielki ornament narodu.

A czy znacie wy pana Onufrego z Magierowej po­
lanki? Chłop* jak dąb, nikomu palca nie zadarł, do­
czekał się zaś z pani Urszuli szesnaścioro robaczków, 
z tych aż sześcioro bliźniąt, i niemyślał wcale z tego so­
bie zasługi robić. Dał Pan Bóg dzieci, da i na dzieci.

Ale jak wczoraj był u mnie, to widziałem go zafra­
sowanego jakoś.

— Co ci to panie Onufry? — zapytałem.
— Ot sobie — odpowiedział — ja to tak myślę, że 

siódmy krzyżyk już się zbliża, więc i śmierć niedale­
ka. Przyjdzie człeku nogi wyciągnąć, a naharcowa- 
łem się przez cale życie, że to ha, żeby wyżywić siebie 
i rodzinę.

— No to i cóż, robiłeś swoje panie Onufry.
— No, zapewne, ale myślę sobie po co się było tak 

zabijać z pracy. Przecież jak umrę to naród musi 
się złożyć na moje dzieci, toć że ich tak nie zostawi.

— Bój się Boga panie Onufry, a co ci znowu jakieś 
zajączki latają po głowie. Toż twoi synowie już wszy­
scy pod wąsem, a i córkom nic nie brak, z łaski Pana 
Boga cztery już z nich znalazło sobie mężów, a cho­
ciaż się jesze pięć pozostało, to i nie ma o nie frasun­
ku, bo z poczciwego gniazda, to i każdy weźmie. 
Więc co ci tam szukać jakiejś jałmużny narodowej, 
pfuj 1 do stu paraluszów! czy to szlachecka rzecz ?

— At prawiłbyś waszmość, toćżc inni wszyscy tak 
robią. Przeczytaj wasze ino w gazetach. Wszystkim 
dają, temu, że miał dzieci, a temu że mógł je mieć. 
I składają się, składają bez końca; że to w mieściej 
to niby wszystkie rozumy zjedli, a u nas jakby nic. 
Niechżeby i u nas tak było. Czy tu nie ludzie żyją 
ćzy co? Przecież ja i .wasze, jesteśmy z soli i z roli a 
nię skurczypałki tam jakieś od siedmiu boleści i ósme­
go smutku. Więc i nam się takoż cóś należy.

— Ej panie Onufry, nie masz sensu w głowie, 
prawisz Bóg wie'co. Przecież to wszystko ludzie za­
sługi, ą nie czytałeś jakie im tam oracje palą? To 
thwała narodowa? A my cóż? rad człek że żyje, i że ma 
chleba Bożego pod ząb.

— Dajże mi wasze święty pokój ze swoją chwałą 
narodową. Najlepsza chwała jak się krajowi przy­
sparza zdrowych obywateli. Niech no który z nich 
pokaże mi taką sztukę jak ja z moją Urszulą. Ej pa­
nie Macieju, panie Macieju, widzę wiecznie z ciebie 
będzie niedojda. Nie umiesz do gruntu rzeczy się do- 
macać. A ja wiem, że to już owo dla muie w skrytoścl 
szykują ludzie wielkie, wielkie festy, i że jak to wy­
buchnie, wraz po wszystkich gazetach pisać będą 
o panu Onufrym z Magierowej polanki.

Gadał mi jeszcze mnóstwo takich niestworzonych 
rzeczy i ani rusz mu tego ćwieka ze łba wybić, zbziko- 
wał człeczyna na dobre. Widzicież moi dobrodzieje, 
jakie to nie przymierzając herezje dzieją się za sprawą 
waszą. Czy to się godzi poczciwego człowieka i ojca 
rodziny na takiego dudka wystrychnąć? Bo gdzie 
tam panu Onufremu równać się do waszych zasłużo­
nych mężów, co to przez dwadzieścia pięć albo trzy­
dzieści lat ludzkość uszczęśliwiali tem, że nie umarli 
jeszcze. Ej! ej! będziecie to mieli i nie jednego na 
sumieniu, bo widzi mi się, że wielu innym, tak jak i 
panu Onufremu, w .głowie się przewróciło.

Co powiedziawszy piszę się waszym pokornym służ­
ką, a dopraszem się o respous, boć nie godzi się prze­
cie posponować tak człekiem, który także złaski Pana 
Boga jakiej owacji doczekać się może; coby już dawno 
i było, gdyby nie krętactwo i judaszowe wybiegi pana 
Mateusza z Psiej wólki, który to panie odpuść, prze­
chera od stu czartów, kołem mi na drodze stanął, i tak
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świat zawiązał, że teraz szlachcicowi ani w prawo ani 
w lewo nie ruszyć. Maciej z Kurozwęk.

Wiadomcści miejscowe.
= Dziś upływa lat 116 od założenia szpitala Boni­

fratrów na teraźniejszem miejscu.— Od roku 1650 do 
1757, Bonifratrzy mieścili się na Lesznie, następnie 
mieli swój kościółek w miejscu,gdzie dziś jest ostatnia 
alea Saskiego ogrodu od ulicy Królewskiej.—Na ulicę 
Bonifraterską ten szpital „najnieszczęśliwszych z nie­
szczęśliwych" przeniesionym został za Augusta ligo. 
Historję rzeczonego zakładu czytaliśmy z zajęciem 
w dodatkach do „Gazety Lekarskiej".

= W dniu 2 maja 1829 r. w domu obecnie p. Gold- 
sztanda przy ulicy Elektoralnej, umarł w opuszczeniu i 
nędzy śpiewak „Marji".— Poemat jego dawno już ja­
śnieje: białym kwiatem, w wieńcu naszych utworów 
poetycznych, grób zaś poecie dopiero przed kilkunastu 
laty zbudowało uczciwe serce przyjaciela na Powąz­
kach. Na kamieniu tej mogiły, w roku 1859 nieznany 
nam poeta cmentarny, napisał ołówkiem następujący 
cztero-wiersz: „Śpij spokojnie, nad twym grobem 
drzewa smutnie drżą... I wciąż czuwa Miecznik stary 
wraz z Marją twą. I po stepie i po lesie, pieśń twej 
duszy mknie. Smutne wieści zewsząd niesie: Nie budź 
się więc, nie! Życiorys, dość dokładny Malczewskiego, 
pomieścił K. Wł: Wójcicki w dziele swojem pod tyt: 
„Cmentarz powązkowski".

= Zasłużony na polu piśmiennictwa, pedagogiki i 
gospodarstwa wiejskiego professor Wojciech Jastrzę­
bowski, nie bacząc na wiek i długoletnią pracę, nada­
jącą mu prawo do spoczynku, nowe dla powszechnego 
dobra stara się nieść usługi. Poznawszy w długiem 
doświadczeniu sposoby rozmnażania drzew i krzewów, 
powziął szczęśliwą myśl zakładania zagajników na nie­
użytkach przy kolei żelaznej Warszawsko Wiedeńskiej 
i Bydgoskiej położonych. Zarząd wspomnionych ko­
lei, pojmując zacną dążność profesora Jastrzębowskie­
go, chętnie przychylił się do podniesionego przez nie­
go projektu. W tym celu na każdej stacji obu dróg 
żelaznych wyznaczono po jednym pręcie kw. ziemi pod 
plantacje świerków i modrzewiów i odpowiedni fun­
dusz na kupno nasienia. Na tak wydzielonych grun­
tach, pan Jastrzębowski, przy pomocy dzieci dróżni­
ków i niższej służby, rozkrzewiać będzie rzadkie dziś 
już a nader pożyteczne drzew gatunki. Urzeczywist­
nienie tego pomysłu nie tylko przyczyni się wprzyszło- 
ści do ozdoby stacji, ale nawet stać się może bodźcem 
w upowszechnieniu tego rodzaju zagajników. To co 
szanowny emeryt zdziałał już w Feliksowie nad Bu 
giem, bujne wspomnionych drzew jego staraniem za­
łożone są tam plantacje, daje rękojmię, że i w nowo obra­
nym kierunku pomyślne osiągnie wypadki. W przy­
szłości, rozkrzewianip płonek wzdłuż linji dróg szyno­
wych przynieść może pożytek w zabezpieczeniu ich od 
zawiei śniegowych.

— Mignon opera Tomasa w tłumaczeniu z francuz- 
kiego wyszła z druku nakładem księgarni pp. Ungra i 
Banarskiego. Tłomaczenia. i podkładu pod muzyką 
dopełnił pan Feliks Szober.

Jestto jedna z piękniejszych oper Tomasa i choć u 
nas dotąd nie była przedstawioną na scenie, piękne 
motywa Mignon znane są po większej części miłośni­
kom muzyki. Pan Szober tłomaczenia jej dopełnił na 
żądanie dyrekcji Teatrów; spodziewać się więc należy, 
że może nie długo ujrzemy wdzięczny ten utwór auto­
ra „Rajmunda" na deskach teatralnych.

= Drugie wystąpienie dwugłowych słowików zapeł­
niło wczoraj publicznością cyrk pana Salamońskiego. 
Amerykanki produkowały się znów ze śpiewem i tań­
cem i czyniły to na ile ich stało z wdziękiem i swobodą.

Mis-Milli silniejsza, ma widoczną przewagę nad sio­
strą; wszelkie energiczniejsze ruchy od niej zawisły i 
czy to w tańcu czy szybszym obrocie słabsza siostra 
od niej jest zależną.

Według opinji lekarzy Mis-Milli jest nawet lepiej 
zbudowaną.

Po skończonem wystąpieniu impresarjo sióstr siam- 
skich obdzielał publiczność ich fotografją biorąc po 25 
kop. za sztukę.

Jak słyszeliśmy chwilka śpiewu dwugłowego słowi­
ka kosztuje za każdą rażą pana Salamońskiego 200 rs.

= Artyści dramatyczni odbywają obecnie próby 
z dramatu p. n. „Córka Króla Rćne" oraz z komedji 
oryginalnej p. n. „Marcowy Kawaler."

= Pan Cieślewski jak nam mówiono ma śpiewać 
niezadługo p artję tenorową w „Robercie Djable" i 
„Trubadurze.t,

— J.M. Kamiński, wyjechał dzisiaj do Kalisza, 
gdzie jak donosiliśmy, w dniu 4 b. m., t. j. w niedzielę 
mieć będzie odczyt na dochód ósad rolnych.

= Odłożony na dzień 11 maja koncert na ochrony, 
mimo spóźnionej już pory i mnogości zimowych swych 
poprzedników zwabi jeszcze zapewne liczne grono słu­
chaczy. Wiemy, że osoby zajmujące się urządzeniem 
Koncertu usilnie się starają, by go zrobić ponętnym tak 

i pod względem programu jak i samego wykonania. Jak 
dotąd współudział swój w koncercie zaofiarowali p. Jó­
zef Wieniawski i hrabina S. amatorka - Zadatki bar­
dzo obiecujące.

= Piszą nam z Ciechocinka: Ruch letni, wcześniej 
niż lat poprzednich wraca tu do życia. Pociągi już 
z dniem 1 maja kursować zaczęły, bufet dla dogodno­
ści przyjezdnych otwarty, kilka nowych i kilka w bu­
dowie będących przybywa domów. Wcześnie poza­
mawiane przez cudzoziemców mieszkania, liczniejszego 
każą spodziewać się zjazdu. Zarząd kąpielowy krzą­
ta się ze swej strony ku zapewnieniu przyjezdnym udo­
godnień. Słychać, że zamówioną została teatralna or­
kiestra Zilkego z Płocka, co byłoby bardzo pożąda- 
nem, żałować tylko należy, że p. Korwecki z Peters­
burga nie pospieszył z wybudowaniem hotelu, na ry­
walizacji bowiem z Milllerem publiczność by zyskała. 
Zapewniają nas, że dzierżawca bufetu na stacji, zgro­
madził zapasy, jemu korzyść, publice wygodę zapew­
niające.

= Jednemu z towarzystw ubezpieczeń zdarzył się 
w tych czasach wcale niemiły wypadek. Wytoczono 
mu proces o odmówioną zapłatę za pogorzel.

Proces towarzystwa z ubezpieczonym nie nowa to 
wcale sprawa. Wypadków podobnych mamy teraz 
mnóstwo; towarzystwo też wcale nie przeraziło się po­
dobnym biegiem rzeczy, tembardziej, żegra.jak powia­
dają, warta była świecy, gdyż chodziło o kilkanaście 
tysięcy rubli. Lecz przeciwnik pokazał się nader ener­
gicznym: wziął się gorąco do rzeczy i w pierwszej in­
stancji wygrał proces.

Towarzystwo zaapelowało.
Poszkodowany uzyskał rygor tymczasowy.
I zdarzyło się pewnego pięknego poranku, że komor­

nik z całą powagą prawa, zjawił się w lokalu towarzy­
stwa, dopominając się wypłaty przysądzonej summy. 
Na odmowną odpowiedź wziął się do kassy. Kassa była 
próżną, czy też zawczasu uprzątniętą—komornikowi 
został regres do rzeczy. Jakoż nie czekając dłużej ka­
zał sprowadzić fury i poczęło się wynoszenie rucho­
mości.

Na takie dictum towarzystwo nie mogło pozostać 
dłużej obojętnem. Pieniądze się znalazły i skandal zo­
stał przytłumiony.

Wypadek wszakże rozniósł się prędko, i między 
nieprzychylnymi towarzystwu spotężniał rychło w roz­
miarach.

= W Lublinie w przyszłą niedzielę, to jest dnia 22 
Kwietnia (4 maja) r. b. o godzinie 3-ej po południu, 
będzie miał miejsce odczyt pana Władysława Stelma- 
siewicza „O osadach rolnych i przytułkach rzemieśl­
niczych."

= W Warszawie ma być podobno wkrótce założone 
stowarzyszenie meklerów. Odpowiednia ustawa już się 
wypracowuje i ma być w tych czasach odesłana po za­
twierdzenie do Petersburga.

= Osada Studzienice, nieopodal Rudy Guzowskiej, 
protokólarnie przyjęta została przez zarząd osad rol­
nych. Przy czynności tej znajdowali się: prezes osad 
rolnych senator Wieczorkowski, delegowani z zarządu 
pp. Bernard Hadtkie i Jaszowski, oraz professor Mi- 
klaszewski

= Pożar w kopalni „Cieszkowski," według wiado­
mości urzędowej podanej w Dz. Warsz., zniszczył szyb, 
zabudowania i wszystkie machiny, przez co wyrządził 
szkody na pół miliona rs. Ogień podobno powstał sam 
przez się w miale węgla kamiennego pod wpływem 
procesu chemicznego.

= W dniach 7 i 8 b. m. w okolicy Pinczowskiej pa­
dał ciągły deszcz ze śniegiem a powietrze tak się o- 
ziębiło, że pora taka dla osób podróżujących bardzo 
była przykrą i szkodliwą. W Szkalbmierskiem Sto- 
pnickiem i Jędrzejowskiem rzeki wystąpiły ze swych 
koryt, błoto było do nie opisania, i drogi się popsuły; 
wtenczas jeden włościanin ze Szkalbmierskiego wiózł 
cukier z fabryki Lubna w Kaźmierzy Wielkiej a zmo­
czony do nitki tak zziąbł, że umarł na drodze pod Bu­
skiem. W innem znowu miejscu koń jadącego wło­
ścianina ugrzązł w błocie, i zanim przyszli mu z po­
mocą zdechł.* W ogóle w tamtejszej okolicy, na wio­
snę, w jesieni, lub po większych deszczach, wszelka 
komunikacja a śzczególninj odstawa zboża lub innych 
produktów jest bardzo utrudnioną. Żyzna ta okolica 
zasługuje na .ułatwienie komunikacji Oddawna od­
zywają się głosy o kolej żelazną, ale żeby chociaż zbu­
dowano kilka dróg bitych w ważniejszych punktach i 
to było by bardzo pożądanem w tej okolicy. (G. K.)

— Otrzymaliśmy od jednego z właścicieli domów 
list, który w interesie prawdy czujemy się w obowiązku 
ogłosić. Oto co się w nim zawiera:

„Panie Redaktorze! Wszakże pism publicznych jest 
zadaniem takie tylko rzeczy do wiadomości ogółu po­
dawać, które dostatecznie sprawdzonemi się okazały. 
Pismo Pańskie głosząc niejednokrotnie, iż wszyscy 
właściciele domów w Warszawie podwyższyli swym lo­
katorom komorne, zgrzeszyło przeciwko prawdzie, al­
bowiem jednym z rzadkich w tym względzie wyjątków 

ja sam jestem. Wprawdzie posiadam tylko domek ifia- 
ły, aleć kto stawia ogólną regułę nie powinien zuj. 
minąć o wszelkich od niej excepcjach. Nie usprawie­
dliwia to równ cż pisma Pańskiego, iż ja jestem jedy­
nym lokatorem mego domkti, gdyż wiadomo całemu 
światu, że właściciel co innego, a lokator znowu cc 
innego, choćby nawet te dwa sprzeciwieństwa w jednej 
kumulowały się osobie. Chciej zatem Szanowny Re­
daktorze, w najbliższym numerze „Kurjera" odpowie­
dnie sprostowanie zamieścić.— A. A'., właściciel. *

= Przed kilku dniami w ochronie przy ulicy Piwnej 
167 dzieci spożywały cały transport z bab placków 
pekeflejszu nadesłany przez jednego z opiekunów tej 
ochrony R. R. S. L. Paprockiego i pp. Omyleńskich z 
Jabłonny. Jednocześnie tytułem ofiary złożyli p. Anna 
hr. Łubieńska r. 3 i p. Juljan Niewiarowski r. 1.

— Panu 88. stałemu prenumeratorowi. — Dotąd 
jeszcze niewiadomym jest naszej Redakcji terminu uka­
zania się drugiej edycji Albumu Kopernika.— Pierw­
szą otrzymaną wiadomością nieomieszkamy się po­
dzielić z czytelnikami.

W dniu onegdajszyin, w cyrkule Wolskim, w fabrvee 
wyrobów metalowych braci Szoltze pod Nr 14/1116, Marcin 
Lejgorz ludwisarz, - z niewiadomej dotąd przyczyny powiesił 
się.—O czem w celu wyprowadzenia śledztwa zawiadomiono 
Sąd i dla zbadania przyczyny samobójstwa ze strony Policji 
zarządzono dochodzenie.

W cyrkule Jerozolimskim, o godzinie 9-ej wieczorem, 
na ulicy Marszałkowskiej, niewiadomy dorożkarz przewrócił 
przechodzącego w stanie pijanym Jana Stanisławskiego ślu­
sarza i przejechał mu obie nogi. Chory odesłany do szpi­
tala, dorożkarza zaś poszukuje Policja w celu ukarania.

Znaleziony w dniu zaonegdajszym nad brzegiem rzeki 
Wisły w blizkości jeziora Saskiego, topielec (o czem za­
mieszczono w onegdajszej Gazecie Policyjnej) jak się po 
sprawdzeniu okazazało, jest Szczepan Sadowski mieszkaniec 
Saskiej-Kępy, który w dniu 1 marca r. b. przechodząc po 
lodzie z ulicy Solec na Saską kępę, przewrócił się i utonął.

— W dniu onegdajszym, o godzinie 5 po południu, konie 
zaprzężone do prywatnego ekwipaża przestraszone rozbiegały 
się na ulicy Krakowskie-Przedmieście i dopiero przy placu 
Saskim około barjery zatrzymane zostały; barjera i powóz 
uszkodzone, powożący stangret i znajdujące się w ekwipażu 
dwie damy pozostali bez szwanku. (G. Polic.)

Wiadomości z Cesarstwa. ;
= W „Journal de St. Petersbourg z 16 (28) kwiet­

nia znajdujemy następujące szczegóły o pobycie Cesa­
rza niemieckiego w Petersburgu:

„W niedzielę, 15 (27) kwietnia, po przyjeździc do 
Pałacu zimowego, Najjaśniejszy Cesarz Wilhelm powi­
tany został przez Jej Cesarską Wysokość Wielką Księ­
żnę Cesarzewiczową (*) i ukazał się następnie na bal­
konie, poczem Jego Cesarska Mość składał wizyty 
Najdostojniejszym członkom Rodziny Cesarskiej.

„Obiad familijny miał miejsce u Najjaśniejszego Ce­
sarza niemieckiego. Wieczorem Ich Cesarskie Moście 
znajdować się raczyli w Wielkim teatrze, na przedsta­
wieniu baletu .,Camargo."

„Ulice stolicy były nadzwyczaj ożywione. Zwarte 
tłumy nie przestawały tłoczyć się do północy na Per­
spektywie Newskiej, na Wielkiej Morskiej ulicy, i t. d.

„Książe Bismarck złożył w godzinach po połudr ’' 
wych kilka wizyt, między innemi kanclerzowi państw 
księciu Gorczakowowi, wieczorem zaś znajdował się 
także w teatrze.

„W poniedziałek, 16 (28) kwietnia, Najjaśniejszy 
Cesarz Wilhelm przyjmował na posłuchaniu rozmaite 
osoby, pomiędzy któremi znajdowali się oficerowie or- 
dynansowi pułków, których Jego Cesarska Mość jest 
szefem, i zaszczycił swemi odwiedzinami chorego je- 
nerał-feldmarszałka księcia Barjatyńskiego.

„W południe Cesarz Wilhelm zwiedził katedrę SS. 
Piotra i Pawła, w której spoczywają zwłoki zmarłych 
członków' Rodziny Cesarskiej.

„Książe Bismarck i hrabia Moltke zaszczyceni zo­
stali odwiedzinami Najjaśniejszego Pana.

„Obiad familijny miał miejsce w pałacu Aniczkowa, 
zkąd Ich Cesarskie Moście i Ich Cesarskie Wysokoście 
raczyli udać się do teatru Michałowskiego, gdzie dane 
było przedstawienie francuzkie.

„O godzinie 1-ej, kanclerz państwa książę Gorcza- 
kow, złożył wizytę kanclerzowi cesarstwa niemieckie­
go. Książe Bismarck złożył w ciągu tegoż dnia Iplka 
jeszcze wizyt, między innemi ambasadorowi austria­
ckiemu, który mieszka w tym samym domu, w którym 
w latach 1859—1862 mieszkał znakomity mąż stanu 
Niemiec, będący podówczas posłem pruskim w naszej 
stolicy. Na jego życzenie, przedstawiono mu kilka 
dawnych tego domu sług, którzy znajdowali się tara 
podczas jego pobytu w Petersburgu.

„Dziś, 16 (28) kwietnia, książę Bismarck i hrabia 
Moltke, będą na obiedzie u ambasadora niemieckiego.

„W mieście robione są w dalszym ciągu przygoto-

(♦) Podług wiadomości z „Gońca Urzędowego," podanych 
przez nas wczoraj, Cesarz niemiecki powitany został w Pałacu 
zimowym przez Ich Cesarskie Wysokoście Wielkie Księżne: 
Cesarzewiczowę Marję Teodorównę, Aleksandrę Piotrów; 
Olgę Teodorównę, Katarzynę Michałównę, oraz przez Księżne : 
Helenę Jerzewiczównę Meklemburgską i Teresę Piotrównę 
Oldenburgską.
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. wania do iluminacji, która mieć będzie miejsce w dniu
► • uroczystym rocznicy urodzin Jego Cesarskiej Mości 

Najjaśniejszego Pana.44 (D.,W.)
= W roku zeszłym niektórzy właściciele ziemscy 

zamierzyli utworzyć w Rossji stowarzyszenie, którego 
> zadaniem będzie wprowadzić do rolnictwa krajowego 

parowe pługi. Wkrótce . zostanie urządzoną, w okoli­
cach miasta Samary pierwsza próba z pługiem, który 
uczęstniczący w tem przedsięwzięciu fabrykant angiel­
ski p. Fauner ma w tych dniach wysłać z zakładu swe­
go do Petersburga.

4. Dnia 3go b. m. w sobotę, w kościele Śgo Józefa 
Oblubieńca na Krakowskiem-Pzedmieściu, naprzeciwko 
Skweru, o godzinie 11 z rana, jako w trzecią bolesną 
rocznicę śmierci Konstancji z Sławianowskich Blum- 
merowej. wdowy po Generale, odbędzie się Wotywa 
za spokój jej nieodżałowanej duszy, na którą Kre­
wnych, Przyjaciół i Znajomych zaprasza się. — 3902—

4- Zaduszę ś p. Teresy z Kwapińskich 1-go ślubu 
Pietruszyńskiej, 2-go Schlegelmilch obywatelki miasta 
Warszawy zmarłej w dniu 24 Kwietnia r. b. odbędzie 
się żałobne nabożeństwo w kościele Ś-go Antoniego 
przy ulicy Senatorskiej w dniu 5 Maja r. b. o godzinie 
10-tej zrana, na które pozostały mąż z synami, córką 
i wnukami, zaprasza Krewnych Przyjaciół i Znajomych. 

-3820-
1 H- W dniu 3 Maja r. b. to jest w sobotę, jako w3-cią 
bolesną rocznicę śmierci ś. p. Michała Łypaczewskiego 
b. nauczyciela szkół Rządowych, odprawioną zostanie 
za spokój jego duszy żałobna wotywa w kościele Ś-go 
Antoniego przy ulicy Senatorskiej o godzinie 9-tej z ra­
na, na którą pozostała wdowa wraz z dziećmi Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych zaprasza. — 3887—

4- Ś. p. Antoni de Fryzę, Radca Kollegjalny, Eme­
ryt, Członek Archikonfratemi Literackiej, po długiej 
i ciężkiej chorobie przeniósł się do wieczności w 82 
roku życia. Stroskana żona i dwaj synowie zaprasza­
ją Familję Przyjaciół i Znajomych na Nabożeństwo 
Żałobne, jutro o godzinie 10-tej rano w kościele Naro­
dzenia Najświętszej Marji Panny przy ulicy Leszno, 
oraz na wyprowadzenie zwłok w dniu 4 b. m. t. j. 
w niedzielę o godzinie 5-tej po południu, z tegoż ko­
ścioła na cmentarz powązkowski odbyć się, mające.

-j-Ś. p. Helena z Tomaszewskich Jabłońska, wdowa 
po urzędniku Górnictwa rządowego, opatrzona ŚŚ. Sa­
kramentami, przeniosła się do wieczności w dniu 1 ma­
ja b. r. przeżywszy lat 90.—Pozostały syn z żoną i 
wnukami oraz pozostałe córki zmarłej, zapraszają Kre­
wnych, Przyjaciół i Znaj ornych na wyprowadzenie zwłok 
w dniu 3 Maja b. r. o godzinie 2-ej po południu z ko- 
-ścioła Przemienienia Pańskiego przy ulicy Miodowej 
na cmentarz Powązkowski—a następnie w dniu 5 ma­
ja r. b. na żałobne nabożeństwo o godzinie 10-tej ra­
no, w tymże kościele odbyć się mające. —3879 —

+ Dnia 20 kwietnia r b., we wsi Wirkowice, po­
wiecie Krasnostawskim, zakończył życie, w wieku lat 
73, ś. p. Kajetan Grabowski, obywatel ziemski, b. Ofi- 
.cer b. Wojsk Polskich.

* Jako żołnierz pełen odwagi i poświęcenia, pełen 
■cnót obywatelskich i wzorowej pracowitości jako oby­
watel ziemski i rolnik; najlepszy wreszcie Ojciec dla 
licznej i osieroconej dziś rodziny, k:órą w głębokiej 
i niezapomnianej zostawia po sobie żałobie.

Żywe współczucie i szczery żal całej okolicy, łączący 
się z łzami rodziny po nieodżałowanej stracie, wymo­
wne daje świadectwo wartości i cnót zmarłego, w któ­
rych najpiękniejsze do naśladowania synom swoim zo­
stawił wzory.

Jako najbliższy krewny i przyjaciel całego życia 
ś. p. Kajetana, dzieląc serdecznie głęboki smutek ro­
dziny po utracie jego, pragnę w tych kilku słowach

* pełnych prawdy w wspomnieniu zmarłego, oddać cześć 
.pamięci uczciwego i zasłużonego Człowieka.—J. //.

W dniu 24 kwietnia, w kościele Narodzenia N. 
Marji P. na Lesznie, zawarty,został związek małżeński 
między p. Antonim Przezdzieckim. Obrońcą Sądowym 
i panną Ludmiłą Cza’kowską, córką Piotra, Nauczy­
ciela Szkół Rządowych i Pauliny z Siemieńskich mał- 

---4onków Czarkowskich.

Kronika zagraniczna.
X Z Krakowa.— Otwarcie Akademii umiejętności 

przez protektora Arcyksięcia Karola nastąpić miało 
pierwotnie w dniu 3 Maja, odłożono zaś tę uroczystości 
na dzień 7 t. m.

Arcyksiąże zagai inaugurację mową niemiecką. Na­
stępną mowę także po niemiecku będzie miał Dr. Jó­
zef Majer.

X W Krakowie, w końcu b. m. ma się pojawić ob­
szerny illustrowany „Przewodnik po Wiedniu wraz 
z Przewodnikiem po Wystawie.”

X Cesarz Austrji ozdobił orderem Franciszka Józe-
* 7' fa, Jana Dzierżona proboszcza katolickiego na Szlązku

praskim, za prace i trudy jego około rozwoju pszczol- 
nictwa.

X Redaktorowie „Nowej Pressy“ w Wiedniu, Etien­
ne i Werthner w spółce z bankiem uniwersalnym otrzy­
mali koncessję na założenie towarzystwa pod firmą 
„ Austryjackie akcyjne towarzystwo dziennikarskie.14

X W Wiedniu, w kilku koszarach pojawiły się wy­
padki choleryny.

X W Herault we Francji, odkryto w tych czasach 
nieznany rękopism Moliera. Skarb ten odesłano do

Przegląd Polityczny.
Dotychczas jeszcze niewidać wpływu wyborów nie­

dzielnych we Francji a specjalnie wyboru Barodeta 
w Paryżu na programat rządów p. Thiersa. Dzienniki 
półurzędowe starają się wytłumaczyć opinji publicznej 
że pomimo zwycięztwa kandydata radykalnego potęga 
radykalizmu nie jest tak straszną, aby się przed nią za­
bezpieczać było potrzeba odpowiedniemi środkami 
w działalności i w samym ustroju gabinetu. Jeżeli 
dzienniki te nie dążą, jak bywa najczęściej, do zatajenia 
przekonań p. Thiersa, ale je przeciwnie szczerze wypo­
wiadają, możnaby przywiązywać pewną wagę do donie­
sienia wczorajszego o odpowiedzi udzielonej przez pre­
zydenta republikanom umiarkowanym Langlois, Car­
not w pierwszej chwili po wyborach. Objawy te wska­
zywałyby, że p. Thiers nie zmieniając w niczem swej 
antipatji do radykalizmu—czego mu za złe brać nie 
można—za doznaną jednak od niego klęskę nie chce 
się mścić na reepublikanach i republikańskiej formie 
rządu i jeśli programat swój zmieni to chyba tylko 
w duchu wprost przeciwnym temu jaki na tem miejscu 
zapowiedziano.

Życzyć sobie należy, aby blizka przyszłość zadała kłam­
stwo onegdajszym domysłom naszym. Wytrwałe tylko 
trzymanie się sędziwego męża stanu na gruncie odezwy 
listopadowej jemu samemu zjednać może zaszczytne 
wspomnienie na kartach dziejowych, a Francji los 
przyszły zabezpieczyć. Nie trzeba zapominać, że pan 
Thiers pracuje zarówno dla dobra swego kraju jak 
i dla wdzięcznej u potomnych pamięci.

W głosach poręczających republikańską postawę 
p. Thiersa na teraz za wiele może jeszcze jest optymi­
zmu. Korrespondenci zachodzą w nim bardzo daleko. 
Korrespondent „Presse44 wiedeńskiej donosi, że prezy­
dent zawiązał układy z Greyym, zapewne rozumie Jul- 
jusza, byłego prezesa zgromadzenia narodowego, szcze­
rego republikanina—i chce go nakłonić do przyjęcia 
teki ministerjalnej. Ponieważ utrzymuje się pogłoska 
o zamierzonem przez p Remusata wyjściu z gabinetu 
najbliższe więc jest domniemanie, że jeśli Grevemu 
istotnie uczyniono jakie propozycje to w celu powierze­
nia mu wydziału spraw zagranicznych, korrespondent 
nie stawia sobie wszakże kwestji: jaki będzie stosunek 
nowego ministra dep. Goularda, jak się ci dwaj ludzie 
wprost przeciwnych dążeń utrzymują w jednym i tym 
samym rządzie i co zyska gabinet przez antagonizm, 
jakiby się w łonie jego od pierwszej chwili rozwinąć 
musiał. Grevyjest osobistością tak wybitną że wej­
ście jego do gabinetu musiałbypociągnąćza sobą ustą­
pienie nie tylko Goularda, ale wszystkich ministrów 
wodnistych, niezdecydowanych przekonań. Byłoby to 
formalne przetworzenie się gabinetu, przerzucenie się 
p. Thiersa do republikanów.

Trzech ministrów stanowiska w gabinecie p. Thiersa 
uważać można jako zachwiane. Remusat doznał po­
rażki od opinji politycznej Paryża; w Anglji nie miał­
by już prawa należeć do rządu. Goulard i Simon sta­
nęli naprzeciwko siebie jako nieprzyjaciele; jeden z nich 
nie zasługuje już na zaufanie prezydenta i nie może 
w związku gabinetowym nadal pozostać. Jeżeli Gou­
lard w sobotę przemawiał wiernie w imieniu i z upo­
ważnienia rządu, to jego kolega odarty został z wszel­
kiej moralnej powagi; jeżeli zaś instrukcje swe prze­
kroczył, to sam siebie powagi tej pozbawił. W każ­
dym razie, według najelementarniejszych pojęć, jeden 
z dwóch, Simon lub Goulard, w krótkim czasie z ga­
binetu wyjść musi. Pozostanie ich nadal w koleżeń­
stwie byłoby faktem niemoralnym. Można się w ęc 
spodziewać zmiany gabinetowej, jeśli nie w następ­
stwie wyborów, które w siedmiu okręgach Francji wy­
padły wduchu więcej niż republikańskim,to z przyczyn 
wewnętrznych, niezależnych od tego lub owego faktu 
poza gabinetem dokonanego.

Odezwa republikanów z byłego kongresu hiszpań­
skiego, dekret rozwiązujący komissję nieustającą, 
korrespondencja Indep. Beige44 i świeżo zamieszczone 
w „Presse44 wiadomości z Madrytu, nie pozwalają już 
wątpić, że w d. 22 i 23 b. m., rząd Figuerasa miał 
przeciwko sobie jawnie już występujące sprzysiężenie, 
któremu brakło tylko siły zbrojnej, aby się w formal­
ny wybuch rewolucyjny za mienić. Radykalna większość 
komissji sprzysiężona z Serranem i pierwszym Alka- 
dem Madrytu, siły tej szukała w starej milicji Madry­
tu. Milicja usadowiła się na placu Walki Byków i 
zajęła pałac Medina Celi, niedaleko od miejsca posie­
dzeń komissji i rządu. Artylerja i ochotnicy rzeczy­

pospolitej za obecnego już rządu uformowani, otoczyli 
milicję i bez wielkiego rozlewu krwi, przed północą 
z d. 23 na.24, rozbroili. Komissja nieustająca upie­
rała się jeszcze do godz. 3 z rana na stanowisku na 
którem chciała odegrać w obec rządu rolę sędziego. 
Ale o godzinie 3-ej lud zgromadzony około sali posie­
dzeń tak groźną przyjął postawę, że od skutków do­
raźnego gniewu uchronić zdołała komissarzy spisku­
jących przeciwko rządowi jedynie tylko interwencja 
członków tego rządu. Oni sami prosili o pomoc— 
i ostatecznie ulegli. O godzinie 6 ej nie było już i 
śladów komissji, która chcąc rząd zepchnąć, sama 
upadła.

Telegram rozesłany z Londynu przez spiskujących 
tam Karlistów pomimo szczegółowo podanych w nim 
dat i cyfr odnoszących się do oznajmionego zwycięz­
twa, przyjęliśmy z wielkiem niedowierzaniem. Może 
być że się fakt potwierdzi, prostą jednak tylko prze­
chwałką karlistowską pozostanie przypisany mu sku­
tek jakoby zwycięztwo bod Vera zniweczyło zupełnie 
cały plan kampanji generała Nouvillas. W rzeczywi­
stości opóźnić ono może tylko jego wykonanie, jeśli rze­
czy pospolitej przeznaczonem jest w górze zmożenie 
rozbójnictwa en masse występującego pod sztandara­
mi niedoszłego króla Karola VII. Najpewniejszym zaś 
skutkiem zwycięztwa będzie podniesienie upadającego 
już ducha w Kar listach.

Z Chin donoszą o wstąpieniu na tron nowego cesa­
rza, który w d. 23 z. m. wyszedł z małoletności. Z Ty­
betu wyruszyła już karawana z daniną stwierdzającą 
zależność tego kraju od państwa niebieskiego. W naj­
obszerniejszej prowincji, Kanzuh, wybuchnęło powsta­
nie mahometanów. Armja generała Li, silna na 30,000 
z pod Tien-tsinu, wysłaną ma być przeciwko powstań­
com. Z powodu wielkiej odległości (6,000 mil chińskich, 
6 0 geograficznych), nie sądzą w Hong-Kong, aby 
działania wojenne mogły się jeszcze w tym roku roz­
począć.

Wiadomości polityczne.
Ila^a 99-go.

Minister kolonji oświadczył dziś w Izbie drugiej że 
przyjmuje na siebie całą odpowiedzialność za wypowie­
dzenie wojny sułtanowi Aczynu: Krok ten był koniecz­
nym po tylu doznanych zniewagach (?). Minister żałuje 
że wojska doznały porażki, ale przez to wcale na du­
chu nie upada. Dość sobie przypomnieć koleje poprze­
dzonych wojen prowadzonych z ludami Sumatry, aby 
nabrać wiary w ostateczne powodzenie. Wyprawa do 
Aczynu przygotowana była przezornie, nie można jesz­
cze o niej teraz wyrokować. Minister przyznaje że od 
orzeczenia Izby w tej sprawie zależy utrzymanie się 
lub ustąpienie gabinetu.

„Jeżeli deputowany Deroo, który poruszył tę spra­
wę, mniema iż ministerjum nie spełniło swego obo­
wiązku44 ciągnie minister „to powinien postarać się 
o votum nieufności przeciwko gabinetowi/4

Deroo odparł, że niech raczej ministerium postara 
się od siebie o votum ufności. Deputowany zostawia 
mu pierwszeństwo.

Deputowany Heemskark zapytał czy rząd ma w po­
gotowiu przynajmniej 10,000 ludzi i dostateczne siły 
morskie i czy zamierza je wysłać do Indji. Jeżeli nie 
to gabinet z obowiązków patryotyzmu ustąpić po­
winien.

Jutro dalsze rozprawy.
Madryt 99-go.

Wczoraj policja szwajcarska w Genewie aresztowała 
szambelana księcia Madrytu (Don Carlosa) podejrzane­
go o werbowanie do oddziałów karlistowskich i zaku­
pywanie broni dla powstania. Na kolei zabrano działo 
które szambelan wysyłał nad granicę hiszpańską.

Depesza dzisiejsza z Londynu zawiadamia, że tam­
tejszy komitet karlistowski głosi, jakoby otrzymał 
z Bayonny telegram z daty 27 b. m. o odniesieniu 
przez karlistów zwycięztwa w prowincji Nawarskiej 
pod Vera; walczyć miało 1,400 wojsk republikańskich 
przeciwko 700karlistom, któremi dowodził Dorregaray. 
Walka trwać miała od 11 z rana do późnego wieczora. 
Komitet twierdzi, że wojska rządu poniosły zupełną 
klęskę i pozostawiły na placu 80 zabitych i ranionych" 
Skutkiem tego zwycięztwa ma być jakoby zupełne 
rozbicie planów wojennych Nouvillasa. Komitet głosi 
dalej, że karliści otrzymali w ostatnich czasach posiłki 
w broni.

Konstantynopol 99-go.
W Betleem nowe starcie między Grekami i katolika­

mi. Ci ostatni nie chcieli przyznać pierwszym prawa 
przechodzenia przez kościół do groty betleemskiej i nie 
pozwolili im na zawieszenie od siebie symbolów reli­
gijnych i lamp. Władze rządowe wzięły stronę gre­
ków. Łacinnicy wdarli się do kościoła, potłukli lam­
py i zrządzili zniszczenie w świątyni, Grecy na odwet 
wpadli do wnętrza groty, pozdzierali świeżo zawieszo­
ne zasłony i poniszczyli różne symbole katolickie. Pię­
ciu Greków i pięciu katolików mniej lub więcej nie­
bezpiecznie ranionych.



Dziennik angielski „Levant Herald11 donosi, że nowo 
wypracowany projekt reformy sądowej w Egipcie o- 
trzymał zupełne uznanie ze strony Anglji. Lesseps 
wystosował list do W. Wezyra, w którym dla przecięcia 
sporów o taryfę opłat na kanale suezkim proponuje 
wyznaczenie komissji z dawnych ministrów Porty, oraz 
ludzi fachowych. Opinja tej komissji przedstawionąby 
była sułtanowi do ostatecznej decyzji.

Xew-Yerk *3f>-go.
Wiadomości nadeszłe w dalszym ciągu z placu boju 

na dalekim zachodzie, podają szczegóły ostatniej walki 
z Modokami, Wojska Unji poniosły klęskę. Najpierw 
kompanja piechoty z dwoma działami przedsięwzięła 
rekonesans i na południe od łożysk wulkanicznych na­
padnięta schronić się musiała pomiędzy skały, lecz 
silnie nacierający Indyanie wyparowali ją stamtąd. 
Następnie wysłano cztery nowe kompanje ale i te 
Indyanom poradzić nie mogły, 19 żołnierzy poległo, 
23 rannych. Wielu zaginionych. Wojska postanowiły 
już teraz nie dawać pardonu.

OSTATNIE WIADOMOŚCI.
Londyn 30-go.— Na wrzorajszem posiedzeniu Izby 

niższej odrzucony został projekt Hamiltona, aby rząd 
nabył na własność drogi żelazne w Irlandji. Gladsto­
ne zbijał projekt

Castellamare 29-go. — Przybyli tu dziś książę 
i księżna Czarnogórza i dla odwiedzenia Najjaśniejszej 
Cesarzowej Wszech Ilossyj bezzwłocznie odjechali do 
Sorrento.

Wiedeń 29go.—Komissja budżetowa delegacji przed- 
litawskiej, przyjęła dziś z nieznacznemi zmianami bud­
żet marynarki. Przybył tu dziś wieczorem ks. Następ-  
ca tronu niemieckiego.

Konstantynopol 29-go. Przysłany tu agent sułta­
na Aczynu stara się o poparcie ze strony Turcji.

.Yew-łhr/r 3CL-Indyanie na teritorjum Oregonu (na 
tern samem territorjum walczą obecnie Modokowie), 
przybierają z dnia na dzień groźniejszą postawę. Ist­
nieje obawa ogólnego powstania

Depesze telegraficzne.
Warszawa dnia 2-go maja, godzina 11 z rana.

Paryż 1-go.—Thiers postanowił wytrwać na 
gruncie konserwatywnym. Rada ministrów 
przygotowuje pra-wa (konstytucyjne) dla przed­
stawienia ich izbie po otwarciu posiedzeń.

ŻYWO POGRZEBIONY.
W tych dniach pisze dziennik: Morawska Orlice, 

umarł w Nowem Mieście na Morawie niejaki Franci­
szek Ditrich na ospę i po odbytej rewizji lekarskiej, 
która śmierć skonstatowała pochowany został na ta­
mecznym cmentarzu.

W dzień po pogrzebie grabarz kopiąc mogiłę obok 
grobu Ditricha, usłyszał łoskot niezwykły pod ziemią.

Odkopał przeto tenże grób i wywiercił dziurę w tru­
mnie ażeby nieszczęśliwy mógł swobodnie oddychać. 
Potem, pobiegł do szpitala i przyprowadził lekarza.

Gdy trumnę wydobyto z grobu, przekonano się, że 
żywo pogrzebiony rzeczywiście już nie żyje. Spostrze­
żono, że łokcie miał do krwi potłuczone, co bez wąt­
pienia nastąpiło z wysileń, które czynił nieszczęśliwy 
ażeby módz znów powrócić na ziemię... dla odbycia 
drugiego prawidłowego pogrzebu.

= Wielce się rozpowszechnia obecnie w Warszawie 
piwo Drozdowskie z fabryki p. Lutostańskiego w Droz­
dowie. Piwo to odznacza się bardzo pożądanemi przy­
miotami, łączy bowiem essencjonahiośćz wybornym sma­
kiem który środkuje pomiędzy piwem bawarskiem a 
tak ulubionem dawniej w Warszawie marcowem. We 
wszystkich większych i mniejszych restauracjach i han­
dlach piwo Drozdowskie jest poszukiwane, trzyma 
pierwszeństwo przed wszelkiemi rodzajami bawarskiego 
a dla smakoszów zastąpiło piwo angielskie i porter.

Byłoby do życzenia, ażeby wszyscy panowie detaliś- 
ci zechcieli się w ten wyborny trunek zaopatrzyć.

— Odstąpiwszy innej firmie handel mój win i ko­
rzeni przy ulicy Miodowej, z dniem 3 b. m. otwieram 
w domu własnym przy ulicy Kapitulnej sklep nowy 
towarów' norymbergskich, zaopatrzywszy go obficie 
w najrozmaitsze przedmiota świeże, praktyczne w uży­
ciu, i z najlepszych fabryk pochodzące, mianowie: 
w świecie stearynowe newskie, perfumerję, materjały 
piśmienne, wyroby tabaczne, nici maszynowe i t. p., 
z ktoremi polecając się Szanownej Publiczności, doło­
żę całej usilności zasłużenia sobie i w tem przedsię­
biorstwie na jej względy.—Emilja Stoczkiewicz.

—3864— (1—3)

— Adwokat z Petersburga Konstanty Wygonowski 
zawiadamia osoby interesowane, że powrócił z zagrani­
cy i przyjmuje w Piątek i Sobotę od 9-tej do 1 I-tej 
zrana i od 4-tej do 6-tej po południu: Hotel Europejski 
N-er 57 -3899- (1-2)

Kantor Główny Lotorjt

KIKU liSTW 1 POLSKIEGO.
MAURYCEGO

na Krakowskieaa-Przedmieściu Nr. 77.
Ma honor zawiadomić Szanowna Publiczność, te ciągnie 

nie 4-ej klassy Loterji 120 tej odbędzie się w dniach 
24 i 25 Kwietna (6 i 7 Mdja) r. b., i uprasza, aby raczyła 
pośpieszj ć z wymianą losów, dla uoiknienia w ostatnich 
dalach natkku. (2 3)_________3832—_______ _

Kantor Weks u i Interesów
Bankierskich

Jim ■«
Ma zaszczyt zawiadomić Szanowną Publiczność zamierza­

jącą zwiedzić Wystawę Powszechną w Wiedniu, iż zaopa­
trzył Kantor w monetę zagraniczna, a szczególniej w bilety 
bankowe i złoto austrjackie.

Dla dogodności Szanownych Turystów, wystawia akredy­
tywy na pierwszorzędne domy bankierskie w Wiedniu i in­
nych stolicach. ' (1—6) — ?38o

Od dnia 1-go Lipca 1873 roku
w Jest do wynajęcia W

przy ubcy Rymarskiej Numer 8 nowy f OBSZERNY t 
jSKLEPl 
• z dwoma Pokojami.

Wiadomość tamte u Rządcy D.>mu.
(2-6) - 3589 — gg

s® • pw* •

Jak w latach przeszłych przy ulicy 
Żabiej, tak i obecnie w nowo urządzo­
nym Zakładzie Fotograficznym przy 
ulicy Niecałej, Nr 12.

za tuzin biletów

3630

OSTRYGI
HOLSZTYŃSKIE

i OSTENDZKIE.
codzień świeże w Handlu Delikatesów Ant. Stępkow­
skiego. -1129 - (38-0)

TBJLTM WIELKI
Dziś Mazepa. Jutro: Żydówka.

TEiTH IftOZdtl AlTOSCI.
Jutro: Geldhab. - Broń niawieścia.

S. 8ZYBOKOWA, >
przy ulicy NowoS.nat rok:ej, w doiu w gJ Bocka K

Nr 477a. >
Nadszedłtransport KAWIORU świętego, mtło W 

solonego teg rocznego Marców, go p łowu i takiegoż 
prasowanego w puszkach.—S. SZYROKOW. W 

(3- 3) - 3590 - f

— Zwracamy uwagę na dzisiejszy dalszy c/ąg Kur­
iera- ____

<VKBwl

SALAMOŃSKIEGO
Dziś w Piątek dnia 2 Maja 1873 r.

, WIELKIE
ŚWIET5E PRZEDSTAWIENIE

Przedostatni występ
dwojga zrośniętych s ostr 

Misi MI bili Miss CHRISTINI 
zwauych słowiaiem dwugłowym. 

W Sobotę dnia 3 Maja 
Nieodwohlsie ostatni występ słowika dwugło­

wego.

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ
Dnia 2 maja 1873 roku.

RUBLE 1 KOP. SR.

i, H

Akcje Drogi ż. War.-W. za sztukę
Akcje Dr. żel. Warsz.-Bydgoskiej

kop. 1444,9

Półimperjały Ros. 6 kop. 8
Dukaty Hol. rs. 3 kop. 60

„ „ z r. 1866.
»  ostęmpl..

Akcje Gł. Tow. Ros. Dr. żelaznej ..
Akcjo Drogi żel. War.-Terespolskiej
Akcje Banku Handl. War. rs. 250 ..
Akcje Banku Dyskontowego Warsz.
Akcje W. T. ubezpieczeń od ognia. ■
Akcje kolei Żel. Fabrycz.-Lódzkisj .
Akcje T. Łazienek i Łaźni 500 .. .
5% Listy zastawne rosayjskie

Wartość kuponu bież, od List. Zast.
Od Likwidacyjnych kop. 1677/9.
Od Listów Zastawnych nowyenkop. 18C5/»
Od Listów Zastawnych miasta Warszawy kop. 43*/18
Berlin; Weksel 100 tal. 8 d. rs. 111 kop. 7o rs. Ill k. 45
Londyn; 3 m. 1 funt st. rs. 7 k. 45 rs. 7 k. 43
Paryż-, Weksel 2 m. za 300 fr. rs. 88 k. 80 rs. — k. —
Wiedeń; Wek. 2 m. za 150 w ra. 101 k. 17‘/3 rs. 100 k. 87‘/» 
(II*) 89-40-89-10.
(*) 122-50-120-50.
Listy Zast m. Lodzi 84—50, 81— P/I8.

Austrjackie floreny w bilet k. 68% 
Obligi skarbowe 100 rs., (od kop.) .. 
Listy Zast. 3 okresu I s. za ra. 100 .. 
Listy Zast. 3 okresu II s. za ra. 100 . . 
Listy Zast. nowe 5 pr. z r. 1869... - 
Listy Zastawne miasta Warszawy (II*) 
Listy Likwidacyjne rs. 100 ...... 
Obligi Tow.-Kredyt. Ziemskiego . . . 
Obligacje kolei żel. Terespolskiej... 
Bilety Banku Cesara. z r. I860 . . 
Nowa Roa. poż. prem. z r. 1864 .. . (
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Żądano Płacono

95 40
8)
95

75
10

94 ’20 93 90
91 20 93 90
90 5 89 75
79 40 79 10
— — — . —

— 109 —
95 25 Tw

154 75 — —

152 50 — —
96 59 95 50
73 75 73 25
—■ — 138 50

115 50 —
350 . — (*)
271 5Q 269 30
127 50 126 50
105 50 104 50
510 _ _ 2-
108 • —i — . —

— Ceny targowe Warszawskie. — Z dnia 1 maja 
płacono za korzec pszenicy wagi 242 do 250 funt. smoL 
ordyn. od rsr. - k. — do rsr. 8 kop. 85; pstra i dobra rsr. 9 
kop. 75 do rs. 9 kop. 90,> wyborowa rsr. — kop. — do rsr. 
kop.—; żyta wagi 232 do 240 od rs. 5 kop. 32‘/j do rs. 5 
k. 55; jęczmienia 2 i 4 go rzędowego ra. 4 kop 20 do rs. 4 
kop. 50; owsa rsr. 2 kop. 85 do rsr. 3 kop. ; groch polny 
rs. 4 k. 35 do rs.4 kop.; 57'/2 kartofle rs. 1 kop. 50 do rs. 
1 kop. 65; siana od kop. 35 do kop. 40; słoma od k 37%. 
do kop. 40 za pud.

Wysokość wody na rzece Wiśle pod Warszawą stóp 2 cali 8.

(Patrz dalszy ciąg Kurjera, oraz Dodatek).

-2874- B M&BION, ŻABiA N' 4. W

— Zarząd Stowarzyszenia Spożywczego Merkury 
Zakupiwszy znaczną partję masła obniżył ceny tako­
wego, i sprzedaje: masło solone najlepszego gatunku 
po kop. mniej dobrego po kop.. 30.— Ceny cukru 
wszystkich gatunków obniżone zostały. —3897 —

— Ferdynand Car wraz z żoną, wyjechali do Pary­
ża po najświeższe fasony na porę letnią jako i po ma­
terjały. - - 3711— (2—3)

— .Jałowiecki Aleksander obrońcą przy Senacie za­
mieszkały przy ulicy Długiej w domu Nr. (> zawiada­
mia, że objął akta pó byłym Mccehasie Chrościckim, 
do niego więc strony interesowane zgłaszać się raczą.

W drukami Kurjera Warszawskiego. — (Plac Teatralny, Nr 473c. nowy 5).— ^To^BOjeiio Uensyporo.
Medaktor Herman Benni. Wyćiwcs Gustaw Gebethner.
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g!3 kop.

na kwiecień osób 67. Dzienna przccięciowo liczba ludności 
stałej w zakładzie wynosiła 101, do ochrony uczęszczało 
dzieci w* przecięciu dzieunie 32, razem Dom Schronienia 
udzielał opieki przecięciowo 133 osobom dziennie.

— Instytut leczniczy Doktora Kadlera, przyjmuje na 
stałe pomieszczenie chorych z tak zwanemi chorobami 
sekretnemi (syfilitycznemi) i z wszelkiego rodzaju cier­
pieniami skóry. O warunkach przyjęcia, dowiedzieć się 
można w mieszkaniu Dra Kadlera, przy ulicy Krako­
wskie Przedmieście Nr. 38, wprost Saskiego placu, 
z rana do godz. 11-tej, po południu od 4-tej do 6-tej, 
gdzie w tych godzinach udzielaną bywa i pomoc lekar­
ska chorym przychodnim z miasta. (13—0) —966—

— Zarząd Głównego Domu Schronienia Ubogich Sierot 
4 Starozakonnyeh w Warszawie. Podaje do wiadomości, że 

z dniem 1 (13) stycznia r. b. było w Zakładzie osób 106, 
W ciągu kwwiąłu J-go t. r, przybyło 25, ubyło 64, pozostało 

— Zarząd Stowarzyszenia Spoiy w czego „ Merkury'1. 
Zawiadamia Stowarzyszonych, iż usunąwszy ze sklepów 
swych, wszelkie towary nie odpowiedniej dobroci, obec­
nie stara się zaopatrywać je w produkta jak najlepsze­
go gatuku, i o ile możność pozwala, kupuje je z pier­
wszej ręki.

Zarazem wzywa Stowarzyszonych o odbieranie dywi­
dendy za 2 Półrocze 1872 r. i o składanie marek.— 
Marki wraz z książeczką udziałową mogą być składa- 

' ne w najbliższym sklepie z kąd do Zarządu będą ode­
słane, a po kilku dniach, składający książeczkę swą, 

I będzie mógł odebrać ją z tego sklepu.
Nakoniec Zarząd najuprzejmiej uprasza Stowarzyszo­

nych, aby w książkach zażaleń, które w każdym sklepie 
znajdują się raczyli notować wszelkie zażalenia i uwa­
gi tak co do towarów jako też i administracj i sklepów 
bez współdziałania bowiem Członków, Zarząd nie był­
by w możności prowadzić interesów Stowarzyszenia, 

, tak jakby wszyscy sobie życzyli. —3450 -

*— Od 7 (19) kwietnia do 14 (26) kwietnia roku bieżącego, 
zameldowano w policji 43 kradzieży na summę rs. 989 k. —, 
z tych i poprzednich wykryto kradzieży 38 na summę rrs. 
939 kop. 80; obwinionych i podejrzanych o kradzież are­
sztowano 49 osób, z których i dawniejszych o występek 
przekonano 42 osób, pozostaje w dochodzeniu 23 spraw, do 
czasu ukończenia których 27 »sób pod aresztem znajduje 
się. W ogóle od dnia 1 (13) Stycznia do 14 (26) kwietnia 
r. b., zameldowano kradzieży 689, na summę rs. 19,654 kop. 
41; z tych wykryto 650 na summę rs. 18,248 kop. 56; nie- 
wykryto zateni 39 kradzieży na rs. 1,405 kop. 85. (G. P.)

MIODZIUŚ
Zakład kąpielowo-zdrojowy przy Szczawnicy.

Czternasty rok licząc swego istnienia otwartym zo- 
staje z dniem 1 maja. Miodziuś jest nader korzystnie dla 
słabszych położony: jest to dolina czarującą, zasłonię­
ta od wiatrów zimnych i orzeźwiana strumykiem obok 
płynącym, park jest już pięknie cienisty. Nowy most 
przyczynia się tak samo do swobody chorych, ponie­
waż ten niedogodny przewóz już ustał.

Miodziuś ma łazienki dobrze urządzone, zaopatrzone 
źródłem Szymona, które to źródło tyle tysięcy wyle­
czyło chorych.

Miodziuś posiada także nader skuteczne źródło roz- 
walniające Wandy, której to wody tysiące butelek 
rozsyła się.

Restauracja zostaje cały rok na Miodziusia, dla tego 
też zaopatrzona we wszystkie potrzeby na dzień 1 ma­
ja; prowadzenie jest bardzo sumienne dla chorych.

Tak wczesne rozpoczęcie sezonu ma to dobrego, że 
mniej zamożnej publiczności staje się przystępnem, po­
nieważ nowonabywca urządził pokoje w majui we wrze­
śniu już od ceny 6 florenów miesięcznie, zaś kąpiele 
kosztują dla mniej zamożnych gości w powyższych 
miesiącach o połowę taniej.

Żętyca w miesiącu maju jest najlepsza i łatwiej ją 
dostać można z przyczyny małego pokupu.

Zakład Miodziusia posiada do dyspozycji 74 pokoje 
dobrze urządzonych, pościeli toż samo dostać można 
za osobną zapłatą. Ponieważ nowonabywca sam prze­
wodniczyć będzie powyższemu zakładowi cały rok, dla 
tego uprasza wszystkie zamówienia pod tegoż adresem 
wprost na Miodziuś franco adresować; przyjmuje także 
zamówienie furmanek.—Franciszek Tomanek, były 
Aptekarz Lwowski, nowonabywca Miodziusia.

(3—3) —3182—

— Zarząd Warszawskiego Towarzystwo Wzajemne­
go Kredytu —zawiadamia członków towarzystwa, że 
zatwierdzoną przez ogólne zebranie dewidendę 90/° za 
rok 1872, wypłaca już od dnia 1 Kwietnia r. b. w kas- 
sie towarzystwa w godzinach biurowych od 9 rano do 
do 3-ej po południu- (3 - 3) —2590—

1 Miodowa Ufr 4
naprzeciw muru przy

K.ścicle Przemienienia 
-3750 - Pańskiego. _ _

Do Składu Stanisława Banmann, 
przy ulicy Elektoralnej, Nr 5, naprzeciw Banku 

nadszedł świeży transport:
Cementu Portland Angielskiego Rnbhinset Comp. z Londynu 
Cegły i Gliny cgiiotrwałej,
Koksu i Węgli kamiennych i kowalskich, orsz 
Tektury smołowcowej i Blachy żelaznej d> tarte a 

dachów.- 3068 (5-0,

_  Magistrat Miasta Warszawy. — Na skutek prośby kre­
wnych i "przyjaciół zajmujących się pogrzebem zwłok niżej 
wymienionych cnób:

i ś. p- Zofji Piklikiewicz zmarłej w r. 1854.
Wincentego Józefowicza Chlebickiego zmarłego w 
ku 1862.
Anieli Józefów cz-Chlebicki j zmarł j w r. 1867. 
Karoliny Jankowskiej zmarł j w r 1863. 
Antoniny Mitkiewicz zmarłej w r. 1863. 
Marji Jasińskiej zmarłej w r. 1866. 
Zuzanny Wahl zmarłej w r. 1870. 
Ludwika Stalkowskiego zmarłego w r. 1870. 
Joanny Raczyńskiej zmarłej w r 1870. 
Józ fa Ryłło zinarłtg) w r. Ib71. 
Marji Jasińskiej zmarłej w r. 1871.

3.
4
5. .
6
7.
8.
9.

10.
IJ. 1U.UAJI ------ U - — --
Magistrat dozwolił przyjąó tikowe zwłoki na czasowy skład 

do piwnic pod katakumbami powązkows' iemi, z warunkiem 
usunięcia owveh w przeciągu sześciu miesięcy.

Gdy termin ten dawno upłynął, a zwłoki te na czasowy 
skład do piwnic pod katakombami przyję e, ditychczas w miej- 

'scu własciwem nie zostały pochowane, przeto Magistrat Mia­
sta Warszawy wzywa todzne i krewnych wyżej wymienio­
nych, zmarłych, aby w ciągu dni trzydziestu liczą; od daty 
mniejszego ogłoszenia, zajęli s:ę pogrreban em takowych 
zwłok, w przeciwnym bowiem razie Magistrat znajdzie się 
zniewolonym pochowanie tychże zwłok nu cmentarzu powąz- 
skim w zwykłej kolei zarządzić. - P. o. Prezydenta Jene- 
ralnego Sztabu, Jenerał-Lejtnant Witkowski. — Za Naczel­
nika Kancelarji jKI Wiemann. (2 3) —3 >02 -

STROJE, SUKNIE i BIELIZNA 
Nowy-Sviat, Nr 68 nowy, 

w pierwsiej lewej oficynie na 1 stem piętrze.
Jak dotąd tak i nadal przyjmują się w Pracowni mojej 

wszelkie obstalunki i roboty w zakres Strojów damskich 
wchodzące; obok nowych przerabiają się na świtży fason juł 
i noszone Kapelusze, podług najświeższych żurnali, po 
kop- 50.-Suknie strojne od Ks. 2 do Rs. 4; uszy­
cie Koszuli z angielskim gorsem kop. 60. tudzież Stro­
iki i Czepeczkidla Dam wykończają się spiesznie i z ele­
gancją,- także ryżowe i słomkowe KAPELUSZE 
przyjmują się u mnie do prania i przerabiania na najśwież­
szy fason i do ubierania. O sumiennem i gustownem wykoścra- 
niu powierzanych mi robót. Szanowne Panie miały sposo- 
bnośćjuż sięprzekonać. Wal er ja Czerniejewska. -203

— Komitet Towarzystwa Zachęty Sztuk Pięknych podaje 
do wiadomości, iż na Członków Rzeczywistych w dniu 5 (17) 
b. m. przyjęci zostali: Babiński Franciszek, Zieliński Euge­
niusz, Rydzykowski Franciszek, Grajnert Józef, Gawłowski 
Zdzisław, Rasięcki Hieronim, Skorupski Konrad, Benni Her­
man, Zajączkowski Juljan Dr. Medycyny, Koszewski Stani­
sław Szambelan Dworu J. C. K. M., Garszyński Ignacy, Za­
leski Władysław. Wonda Edward. Vice-Prezes Towarzy­
stwa Hr. Stanisław Kossakowski. I’. o. Sekretarza Igna-

V Komnowski ■

Otrzynuwszv w tym czasie znaczny wybór towarów, jako 
to: Włóczek, Kanwy, P.łi, Jedwabi i wiele inaych wcho­
dzących w zakres robót damskich, dn Składu mego przy ro­
gi ulic Senatorskiej i Miodowej pod Nr 497 egzystującego, 
mm honor z takowemi poecić s;ę.

Nadmieniam przytem, że handel mój mimj rozsiewanych 
fałssywych wieści o zznrarze zwinięcia go i otworzenia 
natomiast innego, nie pozostaje cw żadnych zg. ła stosunkach 
współkowych z innemi podoba miż handlami, a przeszedłszy 
na wyłączną moją własność prowadzonym jest jak i 
nalał będzie pod tymże samym Nr 497, przy rogu ulic Se­
natorskiej i Miolowej (gdz:e "dawniej cukiernia Bellego), do­
borem zaś tylko towarów i czynieniem zidoić żądan otn 
Prześwietnej Publiczności, starać się będzie zasłużyć na 
uznanie i tą tyłki drogą zamierza jednać sobie licznych na­
bywców.

ANNA ZANDERS,
(3 3) - 3229 -

Prezes Towarzystwa Osad Rolnych i Przytułków 
Rzemieślniczych. Podaje do wiadomości powszechnej, że na 
odbvtem w dniu 21 kwietnia r. b. posiedzeniu, zaliczeni zo­
stali do grona Członków Honorowych Towarzystwa:

PP. Asnyk Kazimierz, Bacewicz Nestor, Burghard Karol, 
Butler Jan. ( haniecki Józef, Chełmski Adolf, Chotkowski 
Wilhelm, Chrzanowski Stanisław, Ksiądz Ciechanowski ka­
nonik kapituły Kieleckiej, Czyński Stanisław, Czyżewicz Mb 
kołaj, Dobrowolski Jan, Giejsztor Konstancja, Gogolewski 
Romuald, Górski Konstanty, Grabowski Mikołaj, Juszczyk 
Józef, Kamiński Jan-Maurycy, Kozaryn Roman, Kozłowski 
Stanislaw, Ksiądz Kuliński", biskup dyecezji Kieleckiej, Leś- 
kiewicz Antoni, Lewandowski Józef, Lutzau S., Łączyński 

- Zygmunt, Ksiądz Lopuski Apolinary, Łukasik Jan i Rachwal 
Franciszek włościanie wsi Struża, Margulies Szaja, Miasko- 
w ki August, Mierzyński Adam, Niewmierzycki Lucjan, Niemie-. 
rzveki St., Okoń Marcin, Ksiądz Pati o Jan, Pawłów Alek. Pawłów 
Marja jen.. Piątkowski Franciszek-Ks. Czł. Sen., Piętka Włady­
sław. Połczyński Józef) Popławski Aleksander,” Popławski 
Jakób, Przanowski Adam, Przanowski Kazimierz, Przanowski 
Leon. Przegaliński, Rembieliński Gustaw, Rożnow Eugenjusz 
Jen. Lejt. Senator, Rutkiewicz Ludwik, Ksiądz Rzątkowski 
Leon. Rzeczniowski Leon, Soluian Karol, Stawiski Feliks, 
Szpadkowski Symforjan, Tworkowski Franciszek, Ksiądz 
Unnanek Władysław, Wessel Ignacy, Wessel Stanisław, 

' White Karol Gen. Jaz. Senator i Witkowski Władysław.
Nadto, mam zaszczyt zawiadomić pragnących zostać człon­

kami Towarzystwa, że do przyjmowania deklaracji i składek 
zastrzeżonych ustawą, upoważnieni zostali Członkowie To­
warzystwa panowie.

1. "Popławski Józef, w okolicach Mszczonowa. 2. Nencki 
Adam, w okręgu Szadkowskim. 3. Budziszewski Feliks, w po­
wiecie Lipuowskiin. 4. Szajkiewicz Ludwik, w powiecie Za­
mojskim.

Dalej, żc Towarzystwo postanowiło wynurzyć najżywsze
• podziękowania pp.

1. Janowi-Manryceniu KaiiHńskiemu, za odczyt miany w d. 
80 z. m. r. b. w ni. Piotrkowie. 2. Jeziorańskiemu, prezy­
dentowi m. Piotrkowa. Porębskiemu i Plenkiewiczowi, za 
podjęte trud) przy urządzeniu powyższego odczytu. 3. Spali­
nowi’ za bezpłatne udzielenie sali na prelekcję w mowie 
będącą. 4. Jenerał owej .Pawłów, za złożony w Redakcji 
Kuriera Codzieiuiego list likwidacyjny na rs. loo z dodat­
kiem w gotowiżnie rs. 25. 5. Siennickiemu Stanisławowi za 
rs. loo złożone jako połowę dochodu otrzymanego z wido­
wiska scenicznego w m. Kielcach. 6. Burghardowi za rs. 50 
złożone za bilet, wzięty na odczyt urządzony w m. Piotrko­
wie. 7. Ruskiemu Towarzystwu nhezpiecień od ognia w ro- 
pu 1827 założonemu, za rs. 44 otrzymane za jego pośredni­
ctwem, od strony uchybiającej formie przy likwidacji szkód 
zrządzonych prgez pogorzel. 8. Księdzu Kulińskiemu, bisku- 
kowi Kieleckiemu za rs. 33 k. 50. 9. Asnyk Kazimierzowi za 
rs. 25. 10. Grobickiemu Andrzejowi za rs. 5. 11. Margulieso- 
wi Szai za rs. 4. 12. Księdzu Ciechanowskiemu, kanonikowi 
kapituły Kieleckiej za rs. 3 kop. 50. 13. M. K. za rs. 3. 
14. G. F. za rs. 3. 15. A. T. za rs. i. is. P. A. za rs. 3.

Następme, prostując zaszłą pomyłkę w ogłoszeniu z d. 25 
lutego i. b. oświadczam, iż w dniu 21 t. m. nie ksiądz Pie- 
chaczek, lecz Książ Czubaczek Antoni, przyjęty został do 
grona Członków honorowych Towarzystwa.

5V końcu podaje do wiadomości powszechnej, że z dru- 
jiego wieczoru litóiacko-muzycznego, urządzonego staraniem 

Munchheimera i Roszkowskiego wpłynęło do kassy To­
warzystwa Osad Rolnych czystego dochodu rs. 264 k. 50.

Vice-Prezes, Tajny Radca, Wieczorkoicski.

MMMM
w Rudzie fabrycznej pod Mirymontem 

są do wynajęcia na lato osobne damki, oraz mieszkania róż­
nej wielkości i ceny od rs. 40 do 250.

Plany i wiadomość w Fabryce Karola M ntera, przy ulicy 
Smolnej Nr 1290, w składz:e fabrycznym tejże fabryki przy 
ulicy Caystej Nr 6386, oraz u wiejsmweg) Rządcy.

(5—6) —2506 —

Zmieniłem L-jkal p >d Nr 79 n. wy, ulica Krakowskie- 
Przedmieście, naprzeciw gmachu Zachęty Sztuk Pięknych- 
na 1 szem piętrze od frontu i wydaję Wiecaory Tańcująca 
codziennie, w noro wyrestaurowanych salonaih.

Hipolit Ziemiński,
b. Tancerz Teatrów Warszawskich 

(3-10) — 3293 -

Zakład Leczniczy dla chorych na Oczy 
u. wwiitemo.

Ulica Erywańska (Plac Zielony) N. 1066Ł (10) w Warszawie- 
Opłata za pokój oddzielny z całkowitem utrzymaniem, po­

mocą lekarską i lekarstwami, wynosi dziennie 3 rs., 2 rs. i 
1 rs. 50 kop. Honorarium za operacje wnosi się oddzielnie-

ODDZIAŁ BIEDNYCH.
Chorzy biedni, którym w?rok tylko za pomocą operacji 

przywróconym lub poltpszonym być’może, przyjmują się do 
Zakładu za opłatą 20 kop. dziennie. Odzienie i bieliznę na 
zmianę winni mieć swoją.

Porada dla chory th biednych przychodni eh, codziennie od 
godziny 11 do 12 ej. —1068 - (11 -12)

** w najmodniejszych deseniach i znacznym wybirze 

pokop. 13.

fz-a łokieć i wyżej
pMeca

i BAZAR MMI e s

KURIER WARSZAWSKI.
Dalszy cią# Numeru 89._________________ Piątek.________ Warszawa,! 20 Kwietnia (2 M^ji) 1873 r

^



OTWARCIE SKŁADU PIWA

G-łówny Skład Zagranicznego i Krajowego Pi- I wa jak również Porteru Angielskiego f
pod firmą ł

KĄPIELE PAROWE

WAOTY

Mam honor zawiadinpć n-mejwem Szanowną Publiczność, ?ż posiadając Skła- dy w Bydgoszczy, w Poznaniu, Gnieźnie, Rawiczu i Inowrocławiu, otwSem tak- 
4e w Warszawie przy ulicy M odowej Nr 481 (4) J

S Fabryka Tabacana. w 8t Petersburgu, ma honor zawiadomić Seanowcą Pu- » blicrnośc i Panów Dystrybutorów, iż nadesłała wyroby swoje naSkład główny ku p- 
» cowi J. Gantzwohl w Warszawie, przy ulicy Długiej, pod Nr 582, nowy 53.
> J5-6_ __  __________ ________ ________________________ . - 3354

 

Sprzed»ż hurtowa w Warstawie u PP. J. FREIDESt i Spółka., obca 
Przechodnia Nr 3. (4—10) - 4 GS —

z wody Wiślanej,
przy ulicy Długiej Nr $8 obok hoti lu 

Drezdeńskiego.

Otwarte oprócz dni zwyczajnych w każ­
dą Niedizelę i świąt* do llej wieczorem. 
"-2634- (6 -G,

iż osobę, która odważyła się, sfałszowawszy 
moje nazwisko, zrobić mylne ogłoszenie 
w Kurjerze Warszawskim z d. 2ó b. m. i r. 
odkryłem i oddam w ręce właściwego sądu, 
aby postąpił z nią według prawa. Każdą in­
ną osobę, któraby się odważyła coś podobne­
go zrobić, spotka ten sam los.

Uirzymujący Skład Węgli za rogatką Je­
rozolimską Nr 1.

3712- Henryk Mławski.

FABRYKA
jąknsjlepiej urządzona wrazza który wciąż pochwały odbieram

Poleca Skład Hurtowy Zapałek i innych Wyrobów Chemicznych
W. DZISIEWSKIEGO.

przy ulicy Senatorskiej, Nr 467a, d m Lewenberga. (6-6) 3254.—

NAUKA KROJU 
krawiec.'zysay damskiej, wykłada się podług 
metody francuzkięj, eposobam bardzo uła­
twionym, pod Nr-em 20, u ica Wspólna, na 
2 pięt-ze, oraz przyjmują się wszelkie robo­
ty, krawiecczyzna i t. p. Tamże potrzebne 
są Panny uzdatnione, podręczne i do nauki. 

-3315(3 3)

Szacownym Konsumentom polecam następujące stale na składzie znajdujące 
się P.wa najpierwszych browarów zagranicznych i krajowych poi tytułem. Króle­
wieckie (Koenigsberger), Drezdeńskie Waldschloesschen, Wiedeńskie mar­
cowe i Wiedeńskie Bock Aut Drehera, Kułmbechskie, Erlangskie, Ti­
voli akcyjne, Grodziskie roareswe piwozdrowia. Felsenkeller, PUczeńskie 
czeskie stołowe, Rawskie stołowe, Warszawskie lagrowe, jak również Por­
ter Angielski, po cenach jak najum:arkowsusaych przy zapewnieniu najściślejszej 
punktualności. Na prowincją wysełane butelki z piwem w skrzynia h przegradza­
ny* h po 50 sztuk, które to opakowanie jest bardzo wygodne®, nie wymaga bowiem ■ 
wcale użycia słomy. Wszystkie sprowadzane piwa pssiadatn także w oryginalnych 
beczkach' na skłidaie. Za ekspedycją n c s!ę nie dolicza. Tu w mejscu biorącym od 

> jednego rubla, odsyłsm do domów bezpłatnie. Za skrzynkę dolicza się rs. 2 k. 50, 
a za butelkę 5 k p. jako zastaw. Aby uniknąć fałszowania piw moich, wszelkie kor- 

Yi ki są na spodzie firmą moją zaopatrzone, na co uprasiam uwagę zwrócić.
(3 3) 3G23 — Friędr. Die ckm am

WYŻYMACZKI
do wyżymania bielizny, wyrabiają s'ę, przyj­
mują s:ę do reperacji i wynajmują sią u 
A. ZEITLEtłA, przy rogu ulic Obośnej i 
Krakowskiego-Przedmieścia Nr 40'/4. 3807

Nabywca z Królestwa, poszukuje wsi 
S> od 150 do 450 dziesiatyn (10 do 30 
j włók) areału, w dobr«j glebie, jeśli 
» meżebnem w połowie z lasem, wbliz- 
w kości rzeki spławucj lub też kolei że- 
>lazr.cj. Oferty franco pod H. K. Nr 11.

Posoań (Posen) poste restant.
> (11-12} -3180- HilTillMl 

złotem i srebrem 
JHLJI HOFFMANN

róg iS:arego-Miasta i Zapiecka Nr 119 (2), 
wykonywa wszelkie hafty do mundurów gago­
wych, dla urzędników wszystkich Władz 
i klass i dla cSÓb wojskowych, oraz wykony­
wa wszelkie hafty do ub orów kościelnych 
i t p. po ce.ach unrarkowsnych Pcsiada 
gotywe hafty mundurowe Tamże potrzebne 
są PANNY uzdolnione do haftu. -3781 — 

Najlepsza MUSZTARDA? 
w różnych gatunkach, w niczem nieustą- 
pująca zagranicznym. Nabyć ją można 
w każdym czasie w Fabryce A. SCHWEI­
TZER, w większych lub mniejszych ilo­
ściach, t. j. na garnce, kwaterki, oraz 
w słoikach po umiarkowanych cenach, prz. 
ulicy Królewskiej, w domu p Hessego, i r 
Nrem 106F/9. -3777- (2 -3)

| Najwyższe odznaczenia na wystawach {
l Paryż 1867, Hawr 1868. Amsterdam 1866, Mos- < 
| kwa 1872, Lyon 1872, Paryż 1872. <
nn i iFUflllliir wtedytJlk0 gdy każdysłoik °p&trzozy jeit pen-żej po- C4 II11 1 In llł I Ul 1 danemi podpisami i gdy na etykiecie wydrukowane jesr / fj |J/j 11 ■ niebie8k^ firbą naz nisko J v. Liebig. J

produkująca wyroby korzyść przynoszące, na 
których się 35% Netto zarobkuje

Dobrą klientełię mająca, jest poi tanio ni 
warunkami do sprzedania.

BI ższą .wiadomość udzieli Władysław H»l», 
ler, za Żelazną Bramą róg Grzybowtkej, Nr 
980, dom Kozłowskiego. <17541* (2—6)

“od Rs. 2 do.Rs. 6 za sto sztuk
SŁYNNEJ FABRYKI MUNDLA & COMP. W RYDZE.

W znacznym zapasie znajdują się w Składzie wyrobów taUcznych, przy Kantorze 
Loterji pod tirmą:^ A C ft; A T Z W O H F, 

„lira Diuna Nr 33 nowv, dom W-go Hoppe. Tenże skład jest zapatrzony w wielki wybór ulica t rug CYGAR następujących fabryk:
a St Bmdanoww A. F. Wtt'lera; A. Micz i; Żukowa; Braci Petowych w St. Peters- 

. r,i„na Pan? Nicola- M. Botelma a (wyłączna sp-zedaż', w Odeśue Leona Edel- f Wilste.-Tow.rlystea Union, dawniej L. Kro nnenberga; To- 
XzystwalS^ Z- Kordianem; K. Teofilidy

W Wombnrrakie i importowane w cenie od 8 do 30 rs. za 100 3.tuk.
8lag Ptnów “Sybu“ ów ceny fabryczne. (5 6) 3355 -

rnr]-j ***««>«*

| PI»“ I

EW M18SNY MMI IBM
z FRAY-BENTOS (Ameryka południowa)

POWIDŁA INDYJSKIE
Jedyny środok wytępiający do szczętu najbardziej zagnieżdżone

BAZAR VAinOSKI 
ulica Miolowa Nr 4, 

naprzeciw rniiru kościoła Przemienienia Pańskiego. 
otrzymał znaczny transport najlepszych systemów oryginalnych

MASZYN DO SZYCIA
i tprsidajr takowe po cenach znacznie obniżonych z tą dotąd niepraktykowaną do­
godnością, że osoba kupująca w Bazarze maszynę cprócz nauki szycia udzielaną mieć 
będzte.

bezpłatnie naukę kroju w pracowniach Bazaru.
(4-12) -

PIERWSZEGO NA CESARSTWO I KRÓLESTWO KONCESSJONOWA- 
NEGO RUSKIEGO TOWARZYSTWA UBEZPIECZEŃ OD GRADOBICIA, 

zaloSonego w roku 1871.
m ma zaszczyt niniejszem zaeiadonrć, że przyjmuje ubezpieczenia od gradobicia 

na ziemiopłody wszelkiego rodzaju, tak wprost w biurze sroim przy ulicy L'sz io 
ped Nr 7, jakoteż prąag upoważnionych w tym celu agentów w Warszawie, we 
wszystkich znaczniejszych miastach w Królestwie, i guberniach Kowieńskiej i Gro­
dzieńskiej.

Towarzystwo jak najśpiewniej wynagradza 3’kody, irziz gradobicie zrzą­
dzone i w razie zajść mogąc,oh sporów poddaje się decyzji Sądów Królestwa.

Rzetelae i Spieszne wyuągrodz-nie mnóstsa, zeszłorocznych, szkód grado­
wych dozwala Reprezentacji mieć nadzieję, że JIWW. Obywatele Z:etnscy li­
cznie korzystać będą z możności zabezpieczenia swoich zi miopłedów od tej klęski.

Nadmienia się przytem, że stosunek Reprezentacji z W-nymi „Edward Ep­
stein et Goldłerg,' Reprezentantami Towarzys wa-„Imperial,11 którzy w r.z ze swy­
mi Agentami przyjmowali w roku,-zt'izi,ni ubezpieczenia gradowe, dla wspo 
ranionego Ruskiego Towarzystwa -w zgodny spos>b rozwiązany został, i że ci 
Panowie, o ile mi jest wiadtmetn, reprezentują obecnie nowozałeżone w Moskwie 
Ruskie-Towarzystwo pod tytułem „JAKOK,11 przyjmu ące między innemi i ubez­
pieczenia o'J gre dobicia.

Warszawa, w Kwietniu, 1873 r.

Reprezentant ADOLF NEUMANN.
(5 12) - 3494 — 

::::: oryginalne
„BUCKEYE!1 z fabryki Adriance, Platt et Comp., w Nowym-Yorku. 
„CERESlfBudricka z fabryki D M. Osborae et Comp, w Auburn w Ameryce.

POLECA GŁÓWNY SKŁAD
Warszawskiej Fabryki Machin, Narzędzi Rolniczych 

i Odlewów (dawniej Ostrowskiego et Comp.)
(2—0) — 3606 — przy ulicy SeuaturskieJ Mr 4?3d.

2045
001377



Dnia 2 Maia Piątek.

Z dniem 1 Lipca r. b. wychoda c zacznie pismo codzienne pod tyt.: I

IW pouty™. Ufflffl I■!.
Priedplita w Warszawie wynosi rocznie rs. 9, półrocznie rs. 4kop. 50 

kwartalnie rs. 2 kop. 25 miesięcznie kop. 75. Za odnoszenie do domu dopłaca 
się kop. 5 miesięcznie, rwztą w Cesarstwie i Królestwie rocznie rs: 12, pólrocz 
nie rs. 6, kwartalnie rs. 3. »

Prenumer-wać można w Warszawie w Kantorze Drukarni , WIEKU" (Jana No­
skowskiego), ubca Długa Nr 6, dokąd także wszelkie przesyłki pieniężne z prowincji 
adressjwaie bić winny, oraz we wszyst-.ich kantorach pism perjodycznych, oprójz tego na 
prowircji w mizstach gabernjalnych Królestwa, w księgarniach i ustanowionych na ten cel 
kantorach. Z* granicą na stsrjach Pocztowych. (4 8) — 3389 —

 ——

€wel»etlLiLei»a i >VolfT:« 
otrzymała na skład główny świeżo wyszłe dzieło pod tytułem: 

WEŁIWICTWO 
c :yli nauka o przymiotach i wadach wełny 

przez

ALEKSANDRA TRYLSKIEGO
(3-6)

należycie uzdatnione dc pr«ssowania bi< lizny, 
"icgą mieć zaraz stałe zajęcie u <J. Bytner. 

lica Gęsta Nr 3 nowy. ‘3717— (3—10)

w średnim wieku, mówiąca czysto po niemiec­
ku byle umiała czytać, i z dobrcmi świadec­
twami. O bliższych warunkach dowie się: uli­
ca Krueza Nr to, 1-sze piętro w godzinach 
przedpołudniowych. 3883 1 3

przybyły z prowincji, przyzwoicie wykształ­
cony, pragnie umieścić się w jakimś Zakła­
dzie, Fabryce, lub Handlu. Wiadomość przy 
ulicy Królewskiej Nr 39, mieszkania Nr 21; 
może złożyć po-ękę osób wiarogodnych, lub 
poręczającą kaucję.' (5 -6) 3483 —

z pensją roczną rs. 200. Życzący sobie za­
jąć tę posilę, zecbcą s:ę zgłosić pod adresem 
Inspektora Semiuarjum Nauczycielskiego w 
Weją erach. -3442- (6 6)

z drzeworytami w tekście i tablicami litografowanemi.
Cena Rs. 1 kop. 20.— 3077 —

Były urzędnik w sile wieku znający się na 
Administracji, Sądownictwie, przepisach Poli­
cyjnych. opatrzony chlubnemi świadectwami, 
tak z rzsdowej, jak i prywatnej słażbr, upra­
sza, aby przez wzgląd na Ojca Kodz’ny o ja­
kie miejsce P.sarza, przy fabrykach, doucze­
nia dzieci łub jakiekolwiek inne zajęcie w War­
szawie lub na prowincji. Wiadomość przy 
ulicy Dzielnej pod Nrern 40 nowym, u Wła­
ściciela domu. — 3732- (2—3) 

Potrzebna jest pożyczka

RS. 5,000
dom murowany w m V arszawie, zaraz 
Towarzystwie. Wiadomość w Dystrybucji

do szycia bielizny na maszynie. Wiadomość 
w Składzie Sukna i Kortów Mrozowskiego 
i Paszkowskiego, przy uUcy Senatorskiej, na­
przeciw ulicy Miodowej Nr 480.
-  3892 1 2

na
po , . ... _ ......
pod Turkiem u p. Winiarskiego, w domu pod 
Nr 1311 nowy 62, przy ulicy Nowy-świat.

- 3836* 1 3

ussm
za odpowiedniem poręczeniem lab kaucją 
w papierach procentowych do obrotu handlo 
wego’n:e potrzebną. Płaca miesięczna 30 do 
40 rubli, stosownie do uzdolnienia. Pragną­
cy tę posadę objąć, zerhrą w Redakcji Kur- 
jera pod literami A. B. C. złożyć próbę pis- 
ma,kwalifikacje, świadectwa, wiadomość o wie­
ku, e rodsinie, jeśli żonaty i fotografię włas 
ną. Z wrót wszelkich dowodów zapewnia się.

-3669- (3 3)

W dniu 28 Kwietnia (9 Maja) 1873 roku Przy Scminarjum Nauczycielskiem w Wej- 
o godzinie i i pół z południa w Wydziale worach wakuje miejsce 
IV Trybunału Cywilnego w Warszawie, sprze- I 
dane zostaną w drodze Działów Dobra Ziem- I 
skie Radachówka w Okręgu dawnym Sień- i 
nickim położone, wedle taksy biegłych około 
dzies. 225 (15 włók) rozległości mające, w tern ' 
lasu 45 mórg.

Licytacja rozpeznie się od summy, rsr. 
'.,673 kop. 6<>.Vadium rs. 1000.

Zbiór objaśnień i warunków przyjrzeć moż- 
naw Kancellarji Wydziału IV Trybunału Cy­
wilnego w Warszawie pod Nr 549. ’ I

3876 1 1

Zakład Fotograficzny 
HELENY BARTKIEWICZ, 

przy ulicy Senatorskiej Nr 460, 6 nowy. 
prowadzony przez kobiety od lat ośmiu. 
Wykonywa fotogramy wszelkich rozmia­
rów, zacząwszy od kart wizytowych, aż 
do naturalnej wielkości; kopje planów, 
obrazów, starych portretów, starych fo 
tngrafji (z powiększeniem lub pomniej 
szenian, według zamówienia), heljomi 
niatury, fotogramy kolorowane farbami 
wodnemi,anilinowemi, lub olejnemi, it.d.

. starannem wykończeniu wszel­
kich zamówień, zakład ten odznacza się 
nadzwyczaj niskiemi cenami. Tuzin fo­
togramów w formacie kart wizytowych, 
kosztuje mb. sr 1 kop. 50. Ceny innych 
formatów w odpowiednim stosunku.

- 3099—__________(4-6)
Zaraz jest potrzebną 

Nauczycielka lub Nauczyciel 
do dwojga dzieci w wieku 12 i 8, lat szcze­
gólniej dla przysposobienia starszej do trze­
ciej klassy, co do wieku nauczycieli to 
wszystko jedno, młodzi Jub starsi. * Bliższa 
wiadomość przy ulicy S-to .fańskiej Nr 14, 
stary w sklepie skór. 3878 1 3

Potrzebne są

SLUSARZ MECHANIK,
znający się na montowaniu wszelkich maszyn 
tak parowych, jak działających, obznajmiony 
z budową'i urządzeniem młynów, poszukuje 
odpowiedniego miejsca. Osoby interesowane 
raczą łaskawie swe adresy nadesłać do Re­
dakcji, Kurjent Warszawskiego pod literą 
8. S. 100. 3860 1 3

Potrzebną jest do małych dzieci do Guber­
ni Mińskiej

ub
do Jubilera Gabrysiewicza przy ulicy Ry­
marskiej w domu W-go Heiryc.ha pod Nrern 
737/8. 3859 1 3

Do jednego z zakładów przemysłowych 
w Warszawie, potrzebny jest

Dnia 20 Kwietnia (2 Maja} 1813 ’’oiu

MECHANIK,
który bardzo dobrze reperuje wszelkie szkła, 
porcelany i t. p. kosztowne rzeczy. Ma swój 
warsztat w domu przechodnim Roezleraprzy 
ulicy Senatorskiej i Krakowskiego-Przedmie- 
ścia. Tam dostać można mydła do wszel­
kich plam 3885* 1—3

Odjeżdżająca do wód 
W SZCZAWNICY, 

mężatka w dojrzałym wieku, dobrze obsraj- 
miona z miejscowemi warunkami życzy przy­
jąć pod opiekę dzieci lub starsze osoby, płci 
żeńskiej udające się na kurację. Reflektanci 
zgłoszą się pod Nr 68 Nowy Ss iat mieszka­
nia Nr 7. 3489 - (4 -5)

móóó;
w .całości lub częściowo, do wypożyczenia 
na pewny Nr hypoteki, z procentem "umiar­
kowanym. Interessenci złożyć mogą swój 
adres w Redakcji Kurjera pod Lit. A. K.

3873 1 1

Rs. 1,000,
Potrzebne jest na umiarkowany procent, na 
czas dłuższy, na hypotekę domu położonego 
przy ulicy handlowej, przynoszącego 1,500 
rs. rocznie dochodu, bez pośrednictwa fak­
torów. Wiadomość w handlu galanteryjnym 
W-go Szafir przy ulicy Szerokiej Freta.

3871 1 3

Rsr. 3,000.
Ktoby miał z osób pojedyńczych do wypoży­
czenia na pierwszy numer hypoteki dóbr, a 
w procencie mógłby mi. ć mieszkanie i za­
pewnione wszelkie wygody na wsi, nawet 
z dopłatą, stos wnie do umowy; 'raczy złożyć 
adres swój w Redakcji Kurjera Warszaw­
skiego tod literami M. G. - 3454 - (2 -3)

Z wolnej ręki do sprzedania razem lub 
częściowo, albo do wydzierżawienia, zamiany 
na majątek mniejszy, lub dom w Warszawie 
Dobra Ciocibor, Terebella i Józefek, 
położone od miasta i stacji Kolei Terespol- 
skiej w Biały wiorst 6, ogólnej przestrzeni 
dzies. 960 (włók 64 rrórg 3), w tem 150 dz 
(10 włók) łąk i 300 dz. ,20 włók) lasu, zda­
tnego do sprzedaży. Ziemia dobra, budowle 
nitrowane; szachownicy i wspólności pastwisk 
żadnych. Dwór wygodny i obszerny w Cici- 
berze i Teretelli. Bliższa wiadomość w Ajen- 
turze win francuskich pana Mieczysława Po-: 
pławskiego przy ulicy Krakowskie-Przedmie- 
ście Nr 69 nowy, od godziny 9 do 11 rano, 
lub na miejscu i listownie, u właściciela Lu­
dwika Wacława Budzisz iwskiego w Terebelli 
pod Białą Podlaską. —3233 (3—3)

W dobrach SieluiJ, 
o mil 12 cd Warszawy, na trakcie Łomżyń 
skim, jest do sprzedania z powodu zwinięte­
go gospodarstwa: Krów młodych 40; Owiec 
poprawnych macior 300, skopów 400. Wia­
domość tia miejscu u Ekspedytora Poczty. 
_______  - 3485_________  (3—3)

Z dniem 1 Kietnia r. b., otworzonym zo­
stał, oddzielny

Warsztat Stolarski, 
dla praktycznego kształcenia młodzieży w sto­
larstwie. Młodzi zatem ludzie posiadający 
kwalifikacją naukową przynajmniej 3 klass 
gimnazjum mogą znaleść w nim pomieszcze­
nie. Warunki przyjęcia i pozostawania w po- 
mienionym warsztacie, są zupełnie różnemi, 
od dotychczas praktykowanych i dają-moż­
ność młodzieży wykształcenia się w stolars- 
swie stosunkowo w krótkim czasie, o ile moż­
na dokładnie pod względem praktycznym i 
teorytycznym. Dla uczni przybyłych z "pro­
wincji, urządzonym został lokal mieszkalny; 
Warsztat ten znajduje się przy zakładzie sto­
larskim Stanisława Baszczyńskiego na ulicy 
Chłodnej Nr 18. *3819 1 2

W lasku na Czystem, z dniem 4 Maja r. 
b., nowo wyrestaurowany i otworzony zosta­
nie zakład gastromiczny, gdzie przy’rychłej 
uiłudze można dostać "smacznie przyrządzo­
nych potraw, oraz napojów tak fabryk tutej­
szych jaki zagranicznych. Muzyka wojskowa 
z 40 osób złożona, w każdą Niedzielę i Świę­
ta pod dyrekcją zdolnego kapelmistrza bę­
dzie uprzejeinniać czas spędzony w tem miej­
scu uroczem. Z czem poleca się względom 
Szanownej Publiczności dawniejsza Właści­
cielka. Wanda Ptaszyńska.

3889" 1 1
Do sprzedania MAJĄTEK ZIEM­

SKI, o 5 mil od Warszawy, przy kolei' po­
łożony, rozległości dzies. 870 (wp5k'58); za­
wierający, z pałacem i parkiem spacerowym, 
z łąkami, lasem, rybołówstwem, propinacją i 
młynem wodnym, oraz wszclkiemi budowlami 
gospodarczemi, w jak najlepszym stanie. Wia­
domość przy ulicy Przfcjhzd Nr 13 nowy',’ 
mieszkania 1, codziennie do godziny u-ej 
rano i od 4-ej do 6-ej po południu, stróż 
wskaće. —3890 1 3

Zakład kąpielowy

VICHY
(Francja, departament de 1’Allier). 

WŁASNOŚĆ RZĄDOWA FRANCUZKA. 
Administracja: w Paryżu, Bonier:

Montmartre 22.

PORA KĄPIELOWA, 
w Zakładzie Vichy, jednym z najwy kwintniej 
urządzonych w Europie Kąpieli i natryski­
wana.

Codzięń od 15 Maja do 15 Września Te­
atr i Koncerta w Casino. Muzyka w Parku 
Czytelnia Salon dla Dam, Śalon do gier, 
do* konwersacji, do gry w Bilard.
Koleje żelazne prowadzą do Vichy.

Dostać można w Warszawie w składzie Pr. 
D-ra P. Heinricha Nr 473, Sokołowskiego Nr 
480 i w składach materjałów aptecznych PP. 
Ferd. Ang. Gallego i L. Spiessa.

3691 1 9

Potrzebny jest 
Czeladnik Introligatorski.

Wiadomość przy ulicy Zapiecek Nr 2 nowy 
u stróża, przed 8 rano i od 3 do 5-ej po pod 
łudniu. - 387o -1 1

DOM FRONTOWY, 
blachą kryty, z komórkami, stajnią i szopą, 
z obszernem podwórzem, łokci kwadratowych 
sześć tysięcy, do sprzedania z wolnej ręki 
na Starej "Pradze, przy ulicy Ząbkowskiej 
pod Nr 211C. Życzący sobie, raczy się zgło­
sić w Warszawie pod Nr 3 nowy przy ulicy 
Prostej do Właściciela; bez pośrednictwa. 

3872 1 1

W SKŁADZIE BRONI 
Braci BENELi 

przy ulicy Długiej pod Nrern 17.
Złożono w komiss do sprzedania Lefoszów- 
ką używaną, oraz kilka sztuk broni perkit^ 
syjnej; ____________ —3875 i 3

Do sprzedania KOMODA jesionowa za 
rs. 4, stolik do kart jesionowy za rs. 3, 
stół okrągły mahoniowy za rs. 2, stolik dd 
roboty kop. 75, trzy proste drewniane sto­
ły. dwie duże drewniane lawkf parawan, 
kuchenne naczynia i inni drobne rzeczy za 
bardzo przystępnę cenę. Ulica Mostowa Nr 8, 
pierwsze piętro. " 3868 -1 1 y

Do sprzedania w każdym czasie łóżeczko 
jesionowe rozsuwane, paka od fortepianu, 
paki od luster i obrazów MAGIEL cią­
gniony nie duży, oraz duży zbiór książek 
doktorskich, wszystko to widzieć można każ- 
dodziennie od godziny 10-tej z rana do 5-ej 
po południu przy ulicy Pańskiej Nr 26 nowy, 
mieszkanie stróż wskaże. 3880 — 1 3

Do sprzedania za przystępna cenę 

mahoniowy, z wszclkiemi przybprami, w szyn­
ku przy ulicy róg Chmielnej i Żelaznej Nr 3. 

3866 i 3 

liiolNS 
duży, orzechowy, wyrobu p. Kalischa, oraz 
LUSTRO duże, stojące, palisandrowe ramy, 
są do sprzedania przy ulicy Wielkiej Nr 13, 
mieszkania 39. 3894 1 2

Jest do sprzedania

1) KARETA
mała poczwórna prawie nosa, 2) Prelctka 
czyli doróżks ruska, 3) Bryka podróżna 
i Bryczka mała, 4) 3 siodła i różne cho- 
mońta, przy u'icy Leszno Nr 36 nowy. 
________—3648 -___________ (3-3)

Do sprzedania:
Meble mahoniowe, sprzęty domowe, gospo- 
dai-skić, Konie, wozy, szopy do rozebrania i 
drzewa suchego twardego kilka sągów. Wia­
domość u stróża pod Nrern 19* przy Alei 
Jerozolimskiej. 3874 - i 3

Jest do sprzedania

FORTEPIAN
palisandrowy, o 7-miu oktawach, fabryki 
Kralla i Seiitlera, opatrzony całym blatem i 
5 szprejcami, z nadzwyczaj silnym tonem. 
Twarda tuż za Grzybowem Nr 6, mieszkania 
1?. Widzieć można od 11 do 3 i pół po po­
łudniu. ' --3857—1—3



taUEMARE

3844

NOWE
Do wynajęcia

Są w Hotelu Angielskim do sprzedania dwa

Jest do wynajęcia zaraz

W Drukami Kurjera Warszawskiego;(Plac Teatralny, Nr 473c, nowy 5). 4csbo jrefic U w- ą por,

pojedyń-
Redakcji

wyborna farba dó włosów.
P- Dicquemare w Paryżu i Rouen.

tran dwa garnitur?
sprzedy^sięjjrj^jjjjjjy^

Le Savon remarquable par 1’onctuositó de sa pate et la finesse de son 
Par Prepare par Ed. P1NAUD Parf: Chimiste, fournisseur patente de S. M. la 
Reine d Angleterre, 37 Bt. Strasburg Paris.

Se trouve chez tous les p-ircioaux Parfumeurs et Coiffeurs. (8- 12) - 374 —

do sprzedania przy ulicy Hożej pod 
Nrem 1C83, nowy 9,

W domu pod Nrem 21/1574b, przy ulicy 
Widok, do wynajęcia od 1 Lipca r. b.

z meblami,
osobnym wchodem, 
Bliższa wiadomość 

—3793-

Medal Towarzystwa Nauk Przemysłowych w Paryżu.
PRECZ ze SIWIZNĄ

na dole, z 
czej < so by. 
Kurjera.

na 2 piętrze, frontowy, z oddzielnym 
wejściem,, jest do wynajęcia od 1 Lipca na 
Nowym-Świecie, Nr domu nowy 4, mieszka­
nia 6 i Dwa Pokoje z kuchnią z meblami.

3891 1 1

kasztanowate, rosłe, powozowe, pół krwi an­
gielskiej. Wiadomość u Szwajcara Hotelu 
Angielskiego. -370ł— (3—3)

VEŁOUTĆ DE UL PEAU
S1VOM Al SCC IłK ŁAITOE

Do sprzedania

dwa Garnitury Mebli 
zagranicznych, włosem wysłanych , obitych 
jedwabnym adamaszkiem, portjery takież ada­
maszkowe, dwa stoły, stolik do kart, dwa lu­
stra, dwa obrazy. Wiadomość, ulicą Ś to-Jer- 
ska Nr 16 u stróża od godziny 11 rano do 4 
popołudniu. —3584— (3—3)

}go, wprost statuy Kopernika.
(2-3) - 4g83 -

Powóz czterooso-
łinWV mocno zbudowany,
UU W j , osie na oliwie, do 

sprzedania za ra. 13>. Widzieć go można 
przy ulicy Wiejskiej pod Nrem 8, obok In­
stytutu Głuchoniemych. - 3733— (2—3)

Do wynajęcia

mieszkanie
składające się z 2-ch pokojów i kuchu', w Ko- 
lonji Winnica, o 6 wiorst za rogatkami Pe- 
tersbnrskiemi, przy sz>s'e prowadzącej do 
Jabłonny, w Miejscowości pięknej, lasem oto­
czonej. Po bliższą wiadomość i warunki 
umowy, «glos!ć się można na ulicę Wiejską 
Nr 5, do domu Hr. Zamojskiego pod Nr 2 
mieszkania, do godz. 10 tej zrana i od 8 do 
9 wieczorem. 3239— (7—10)

rassy wysoko poprawnej, Ne 
gretti, 100 macicr z jagniętami i 120 rocz­
niaków, w majątku Demianicze, o dwie mile 
odległym od miasta Brześć stacji kolei Te-

_Jest do wynajęcia__

Do ’-ynającia od Ś-go Jana 1875 r. ł

LOKAL na parterze . ’
przy ulicy prynoypalnej od frontu, składający się z czterech Pokoi, Przedpo­

koju, Kuchni i z innemi wygodami, przytem 3 Komórki i Piwnice, za cenę rs. 300 
kwartalnie. Wiadomość w Handlu Pr. Wróbel, obok Kościoła Ś-go Krzyża.

1 6 _______ 3785
Jest do sprzedania 
mmao 

palisadrowy koncertowy, o 7 miu oktawach, 
z całym blatem metalowe®, 4 sztabami, śpiew- 
wnym i mocnym tonem, za bardzo przystę­
pną cenę Ulica Wierzbowa Nr 3 nowy, ca 
2 piętrze Nr 6 mieszkania. —3748— (3—3'—'

WODY siarczano-slone alkaliczno-gorzkie.
' Sposób kuracji: Kąpiele mineralne, ługowe i mułowe, kąpiele parowe i tusze z wody 

mineralnej, picie wód. Sezon rozpoczyna się 1 Czerwca. Porady lekarskiej udzielać bę- 
d»(^a^^^atach^eszł£cW>i^Wyrxjkowski^Lekarzzdrcjowj^^^^^^^ 386^^

mający rozległości 157,107 łokci kw., przy 
szosę w cyrkule Jerozolimskim, 150 łokci za 
rogatką Jerozolimską i w takiejże odległości 
od kolei Wiedeńskiej jest do sprzedania ca­
ły lub częściowo. Wiadomość u Właściciela 
od godziny 11—12 rano, i od 4 — 6 po po­
łudniu, przy rogu Buckiej i Nowogrodzkiej 
Nr domu 1, mieszkania 9. - 3649 (3 3)

Do sprzedania:
Skrzypców dwoje włoskich, starych; Fu­
terał palisandrowy ozdobny; Pulpit stoją­
cy; Szkoły: Campagnolego i Dawida; Łó­
deczko dziecinne z materacami; Zegar 
okrągły ścienny, duży i piękny; wszystko po 
bardzo przystępnej cenie. Chmielna Nr 46, 
mieszkania 4. 3402— (2 9)

złożone z 2-ch pokojów, z meblami, fortepia­
nem kuchnią i komórką na drzewo, z okna­
mi od frontu. Wiadomość przy ulicy Kroch­
malnej, Nr domu 21, m eszkania 11. —3663 -

Od 1-go Lipca 1873 r., jest do odnajęcia 
Okno z lokalem i Szafami potrzebne- 
mi, na Magazyn Strojów Damskich 
dla osoby w tym fachu zupełnie uzdatnionej 
przy spólnej pracowni Sukien Damskich. Bliż­
sza wiadomość i umowa, nastąpić może przy 
ulicy Ś-to Krzyzkiej, Nr 13/1311, w mieszka­
niu Nr 1-szy. W tem miejscu, są do sprze­
dania dwie Szafy do Magazynu na Stroje 
Damskie. —3682— (2 -2)

S Do wynajęcia

1 Letnie Mieszkania f 
>w Koszykach Nr 1753aóc: Dwa Po 
>koje i Jeden Pokój Wiadomość * 

w Składzie Herbaty L. Krupeckie- 
» aa. wnrost statuv Konernilra ™

Nagrody rs. 10.
Dnia :3 (25) czy 14 (26) Kwietnia, zgu­

biono' LORNETKĘ w złotej oprawie, 
z szafirową emalją, ze złotym łańcuszkiem, 
połączonym kilkoma emaljowanemi gałeczka- 
mi i szpilką złotą z takąż gałeczką. Uprasza 
się łaskawego znalazcę owej lornetki, stano­
wiącej drogą familijną pamiątkę, o złożeniu 
takowej w domu Komendanta Miasta War­
szawy, gdzie otrzyma powyższą nagrodę.

3900 1 3

dla
w 
(2-3) '

Jest do wynajęcia zaraz

Salon z meblami
i FORTEPIANEM, dla osoby płci żeń­
skiej. Wiadomość przy ulicy Krakowskie- 
Przedmieście w Pałacu lir. Uruskiego, stróż 
wskaże. 3869 1 3

ADMINISTRACJA DÓBR
MOAlOll HÓIł

Podaje do powszechnej wiadomości, że w dobrach Nowodwór w powiecie Nowomiń- 
skim gubernji Warszawskiej w pobliżu stacji drogi żelaznej Warszawsko-Terespolskiej 
Mińsk i osady Siennica położonych, wystawione są na sprzedaż:

ą) Dwa Folwarki rozległości od (180 do 5o dziesiatyn) 36o do loo mórg.
b) Młyn wodny o dwóch gankach.
c) Grunta i łąki na kolonie włókowe i morgowe.
O warunkach sprzedaży dowiedzieć się można w Administracji na miejscu. Ulica 

Żabia Nr 4*2 dom Hr- Zamoyskiego

fflffl Miiny
po kop. 18 funt, poleci Skład Wędlin Karola 
hietz, rog Rymarskiej i Leszna Nr 1, dom 
Heinricha. 3628- (3-3)

Do wynajęcia od 1 Lipca 1873 r. 
Rozmaite Lokale, 

składające się z 2, 3, 4 i 5 pokoi z kuchnia­
mi, przedpokojami, piwnicami, komórkami 
i wszelkiemi wygodami. Miejscowy Rządca 
wskaże i Właściciel obok tego domu miesz­
ka. Tamże jest 80 fór Gliny Garncarskiej i 
z 50 sążni stirego rąbanego drzewa, do 
sprzedania po cenach bardzo przystępnych, 
Srzy ulicy Wilczej Nr 1705, nowy 11. Wia- 

omość u Właścicbla domu.
 3535-(3 3)

dwa pokoje, przedpokój i kuchnia, na g 
piętrze, jest do wynajęcia na Krakowskiemu 
Przedmieściu Nr 366, obok dzwonnicy kośclo 
ła Ś-tej Anny. -3770- (2—3)

obszerny, zdatny na składy lub sprzedaż wę­
gla i drzewa. Wiadomość na miejscu u stró a.

-3790___________ (2 3)
Są do sprzedania

od frontu do wynajęcia zaraz, 
na dole, ulica Ogrodowa Nr 24, w bramie na 
lewo. Wiadi m ść na miejscu od godz. 9 2 
i 4 7. 3745- (2-3

Jest do odstąpienia w każdym czasie

Mieszkanie z meblami, 
złożone z 4 pokoi, przedpokoju i kuchni, 
z dwoma wejściami, z ogródkiem, na ulicy 
Solec i róg Tamki Nr 50. Wiadomość tamże 
w mieszkaniu Nr 15. 3893

bnśWUJIiF Farba ta bezwonna jest skuteczniejszą od wszelkich preparatów tego rodza- 
[»« ju dotąd używanych Fabryka w Rouen, Plac Hotel de Ville, Nr 47.
—’sL.Lll'.Z W Warszawie w zakładzie Fryzjersko Perukarskim P. K. Pohoreckiego,
EnjBBQisw głównych Składach perfum i u pana Aleksandra Lip:nk w zakładzie Peru­
karskim na Nowym-Świecie. 3ł5— (15 -27)

pod Nrem 2171c, przy ulicy Nowokarmelic- 
kiej, naprzeciw zabudowań garbarni p. Im- * 
roth, obejmujący łokci kwadratowych 4,095, 
jest do nabycia każdego czasu. Wiadomość 
na Lesznie pod Nrem 42 w oficynie, u Mar­
cinkowskiego.3882 i 3

Nagrody rs. 1 kop. 50.
Dnia 26 Kwietnia, wychodząc z Teatru, igu* 
biom Lornetką składaną w oprawie szyid- 
kretowej, ze sznureczkiem elastycznym. Ła­
skawy znalazca raczy złożyć u Szwajcara 
Józefa w domu przy ulicy Bielańskiej Nr 12, 
gdzie otrzyma powyższą nagrodę.

_________-3771 - (3- 3) ____  
Daia 29 Kwietnia, idąc ulicami: Chłodną, 

Elektoralną, Senatorską, Miodową, Placem 
Krasińskim, ś-to Jerską i z powrotem wra­
cając tąż samą drogą, został zgubiony KOL­
CZYK złoty podługowaty, z emalją czarną i 
perełką. Łaskawy znalazca raczy odnieść 
pod Nr 12 nowy na ulicę Cnłoduą do Kuro- 
wickiej, za nagrodą przechodzą’ą wartość 
kolczyka. —3838— (2— 3)

W Niedzielę dnia 15 (27) b. m., w połud­
nie przechodząc Ogrodem Saskim na ulicę 
Królewską, lub też w samym ogrodzie, zgu­
biono ZEGAREK srebrny o ośmiu ka­
mieniach, łaskawy znalazca przez wzgląd, że 
osoba poszkodowana jest biedną Guwerńatką, 
raczy powyższą zgubę odnieść na ulicę Ele­
ktoralną pod Nr 745/6 nowy 4, mieszkania 
Nr 1 za nagrodą. 3856 1 1

Do sprzedania za cenę bardzo przystępną para

HfflÓlll 
rosłych, silnie zbudowanych, tak do powozu, 
jak i ciężkiego pociągu zdatnych. Ulica Zło-
ta Nr 4. -3756____________ (2-3) _

Na stacji Warszawa, St. Petersbursko-War 
pzawikiej drogi żelaznej, znajduje się 6 kolis 
produktów, wysłanych z Grodna przez Bor­
kowskiego pod adresem „Zopcowa vel Żon- 
cowa." Wzywa się właściciela do odbioru, 
w przeciwnym razie sprzedane zostaną.

-3579-  (2—2)

parokonne i pojedyncze, za cenę bardzo przy­
stępną. —3526«— (3—3)

Z powodu wyjazdu, jest do sprzednia

MMII
palisandrowy z metalowym blatem, z cztere­
ma sprejcami, o siedmiu oktawach, z tonem 
pełnym i silnym. Ulica Złota Nr 12, miesz­
kania 7, stróż wskaże. —3739— (2—3)

Do najęcia rocznie od 1 Lipca przy uli­
cy Żelaznej Nr 37 (róg ulicy Ogrodowej).

a) Mleczarnia z sklepikiem frontowym za rs.
200. i

b) 2 Pokoje (z kominkiem) za ra. 150.
c) 1 Pokój i kuchnia za rs. 120.
d) Sklepik z pokoikiem od frontu, za rj. 100.
e) 2 Stancje (z kominkiem) rs. 96.
f) 1 Pokój i kuchnia rs. 90.
g) 2 Stancje (z kominkiem) rs. 84.

Wiadomość na miejscu w Sklepie Wiktu­
ałów od godz 12 do 2 z południa. - 3414—

Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia na 
dwa miesiące

mieszkanie
na i-szem piętrze od frontu'z balkonem, 
składające się z czterech pokoi i kuchni, tam­
że są do sprzedania rozmaite meble, duża 
piękna wisząca lampa, iusro, szafy, stoły, łóż­
ka, pierze, parawanik, kuchenne sprzęty i 
damskie palto syberynowo; ulica Widok do­
mu Nr 14, wiejscie w bramie na lewo 1-sze 
piętro Nr lo. 3877 -1 1

Przy ule/ Nowolipki pod Nrem 2485a (34 
jest do wynajęcia od 1 lipca r. b„ SKLEP 
z pokojem lub bjt, Pokój i kuchnia na par­
terze, Salon, pokój, pokój z balkonem i ku­
chnia na lem piętrze, Dwa pokoje i kuchnia 
na 2-iem piętrze, z piwnicami i komórkami. 
Stajnia i Wozownia. 3660— (3 — 3)

Przy ulicy Tamka pod Nnm 8 nowym, są 
do wynajęcia od 1 Lipca

SUTERYNY,
zdatne na urządzenie piekarni. Wiadomość

Zpowodu braku miejsca są do sprzedania 
następująco przedmioty: kredens, stół 
rozsuwany orzechowy, dwa stoliki, sofa 
zporęczą komnda z czterema szufladami 
jesionowe, stół duży kuchenny z dwoma 
szufladami. Żardinierki, i Etażerki na orzech 
lakierowane kosze i kufry na suknie lub 
na bieliznę wszystko w bardzo dobrym sta­
nie i bardzo tanio.-Ulica Chłodna Nr 28 
nowy, w mieszkania Nr 5. Tamżi nabyć 

i można salopę atłasową podbitą LISAMI 
SYBIRSKIEMI, mogącą służyć do wy- 

I prawy za 200 rs. —3740— (2 —3)


